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Strajki w Polsce w r •. 1937 

543~000 ' robotników strajkowało 
Bi„skupi ang·e1scy 

przeciwko barbarzyństwom Jaszystów w Hiszpanii 
· 22.058 zakładów pracr brio obietrch strajkiem 

tyce · międzynarodowej Polska pod 
względem liczby strajków znajdu­
je się na drugim miejscu, ustępu„ 
jąc jedynie Stanom Zjednoczonym 

A. P., gdzie wybuchło w roku ub. 
4.609 strajków. Na trzecim miej. 
scu figuruje Anglia (1.122 straj­
ków). 

Arcybiskuip Yorku, IO-ci&.1 bisku­
pów oraz szereg wywkich dostoj 
ników kościoła anglikańskiego 
podpisało deklarację, w której na 
wołują rząd angielski do wyda:iia 
skutecznych zarządzeń, celem po-

łożenia kresu napaściom, których 
ofiarami są statki angielskie w 
portach hi.szpańskirh. W dekla­
rncji tej oświadczają oni, że rząd 
brytyjski powinien stanowczo wy 
stąpić przeciwko tym napaściom, 

W roku ubiegłym, wedle urzę. 
dowy~h źródeł statystycznych, za­
notowano w Polsce największą na 
przestrzeni ostatniego dziesięcio. 
lecia liczbę strajków, mianowicie 
2.074. Strajki te objęły 22.058 za­
kładów pracy, strajkowało zaś 
ogółem 543.000 robotników. Licz. 
ba straconvch robotniko-dni wy­
niosła 3.288.000. 

·Krwawa rocznica wybuchu walk chińsko-japońskich 

nawet gdyby to było połączone z 
wiei-kim ryzykiem. Dofltojnicy ko­
ściel'lli stwierdzają dalej, iż nie są 
powalani, abv doradzać rządowi 
sposoby, przy pomocy których o­
siągnąłby ten cel, lecz sukces, któ 
ry miał układ w Nyon dodaje im 
odwagi 1 pozwala sądizić, że tru­
dności· nie są nie do przezwycię­
żenia. 

Najwięcej strajków wybuchło na 
tle żądania podwyżki płac, mia­
nowicie 893, w których wzięło u· 
dział 152.000 robotników. W związ 
ku z żądaniem wypłaty zaległych 
zarobków strajkowało w roku u­
biegłym 19.000 robotników, liczba 
strajków, wybuchłych na tym tle, 
wyniosła 250. Strajków protesta. 
cyjnych i solidarnych zanotowano 
144, strajkowało zaś 222.000 robo. 
tników. Ponad to wybuchły w ro­
ku ubiegłym 62 strajki na t1c żą­
dania nieobniżania plac; strajki 
te objęły łącznie 7.000 robotników. 

Bomby w Szanghaiu 
NOWE BOMBARDOWANIE 
LUDNOśCI CYWILNEJ. 

Ministerium obrony Hszpanii do 
nosi: 
Na froncie Temeht toczą się w dal 
szym ciągu rncięte bitwy. Na od­
cinkach Valbona, Sueras, Artana 
i Villavieja odparły wojska rządo­
we gwałtowne natarcia powstań. 
ców. Lotnicy gen. Franco bombar· 
dowali miejscowości: Benifallo, 
Cilla, Algemesi, Alcira, Perello 
i Puzo! oraz przedmieścia Barce­
lony. 

ChińaVlV urządzili kilkanaście zamachów bombowvch na Japończvków 
Rocznica wybuchu konufliktu NA NAJWIĘKSZEJ ARTERll NYCH JAPOŃCZYKóW 

japońsko-chińskiego była dniem SZANGHAJU. wystrzałami rewolweTowymi. 
grozy dla międzynarodowej kon Wkrótce po tym wkroczyły Równocześnie rzucono bombę 
cesji w Szanghaju, w dniu tym do międzynarodowej k"ncesii na Jessfield Road. Bomba ta 
bowiem popełniono tam około oddziały japońskie i zajęły sta-1 nie eksplodowała, a 

nowi ska naprzeciwko gwardz1 · . POSTERUNEK J APO~SKJ 
15-U ZAMACHÓW TERRO- stów szkockich. Okoto południa ZASTRZEUł. DWóCH Cffrn. 

RYSTYCZNYCH. ZABITO DWóCH CYWIL- CZYKOW, . 

Jeśli chodzi o wyniki strajków, 
wygranych całkowicie lub częścio. 
wo, było 1.476 z liczbą 283.000 
robotników, prze~ranych zaś 358 
strajków, w których uczestniczyło 
39.000 robotników. 
Zauważyć należy, że w ctatys-

Zamachy te, dzieło chińskich 
patńotów, wymierzone były 
przeciwko przyjaźnie dla Japo­
nii ilsposobionym Chińczykom, 
iapońskiej ludności cywilnej i 
i~pońskim posterunkom wojsko 
wym. Już o godz. 5 rano rzu­
cono dwie pierwsze bomby 

· przeciwko rządowi Stoiadinowicza 
Opozycja kroacka pragnie wy­

korzystać przypadającą na dzień 
20 lipca rocznicę urodzin dr. Mac­
ka, celem zorganizowania wiel­
kich demonstracyj przeciw rządo­
wi Stojadinowicza. W ramach u­
roczystego obchodu rncznicy uro. 
dzin dr. Macka przewidziany jest 
również przyjazd delegatów in. 

nych serbskich partyj opozycyj· 
nych. 

Po manifestacjach zagrzebskich 
dr. Macek zamierza ·udać się do 
Białogrodu, celem złożenia rewi­
zyty przywódcom zjednoczonej o­
pozycji, którzy w październiku ub. 
roku bawili w Zagrzebiu. 

Pokaz gaszenia ognia 
zakończrl sie katastrof a 
w kt6rej zginęło 12 os6b 

' V! czasie urządzanych corocz. ' nia. Po'nieważ płomienie ogarnęły 
~ie w uniwersyteckim mieście Co- rusztowanie z nieoczekiwaną szyb 
111Jbra uroczystośd ku czci św. kością, wśród znajdujących się na 
królowej lzabeli Aragońskiej, na- jego szczycie· zapanowała pan ika 
stąpiła w Portugalii wielka kata. i zaczęły one zeskakiwać w tłum, 
strofa w czasie ćwiczebnego po- przypatrujący się widowisku. 
kazu gaszenia ognia. Na wielkim 8 osób zabiło się na miejscu a 
drewnianym r:.1sztowaniu, imitują- dwie znajdują się w stanie zagra. 
cym 3-piętrowy dom, umieszczono żającym ich życiu. Po ugaszeniu 
12 osób, które straż pożarna miała ognia znaleziono zwęglone zwło· 
ratować po podpaleniu rusztowa- ki pozostałych 2-ch osób. 

Muzeum im. Wilsona 

Ruth .hitlerows.ki w Polsce 
WBZWWWWWWmllllll 

Interpelacja pos. ks. Downara 
jl} atmosferę NIEPEWNOśCI odnoś 
nie stosunków w kraju, dalej biorąc 
pod uwagę coraz częi;;tsze wypa~ld, 

ie jednostki z pośród mniejszości 

niemiecldej, należące do takich .1r­
o charakterze narodowo -„socjalisty ganizacji wykazują bardzo NIELO­
cznym". JAL1''E postępowanie wobec Paf1-

Wobec Idących z Niemiec prądów stwa Polskiego (jak np. UCHYLA­
na wszystkie kraje ząmieszkane .NIE Slf.i ' OD OBOWIĄZUJĄ.CEJ 

p1'7.ez mniejszość niemiecką, a skła- Sl.UżBY WOJSKOWEJ, PO:\IOC 
nlających tę mniejszość do przyjęcJa OKAZYWANA DEZERTEROM, 
programu i ideałów partii narodowo- LŻENIE NARODU I P~STWA 
„socjalistycznej" i wobec faktó\v, 
które mają miejsce w Czechosłowa­
cji oraz w m. Gdaf1sku, że przy pti­
mocy tej partii czynniki zeMiętrzne 
zmierzają do osłabienia państwa, o­
raz biorąc pod uwagę OżYWION.~ 

DZIAł.ALNOść .NIEKTóRYCH .JA­
WNYCH I TAJNYCH ORGANIZA-

POLSKIEGO I T. D.) zapytuję pa­
na i\Iinlstra: 

1) Co zamierza uczynić DLA 
UKRóCENIA szkodliwej dla Pań~ 
stwa działaJnof;ci wspomnianych or­
ganizacji, 
., 2) czy nie należałoby ewentualnie 
rozważyć konieczno.ści ZAKAZU 

C.J.Il NIEMIECKICH WZDLUż NA- działalności w pasie zachodniego po­
SZEGO ZACHODNIEGO POGRANI granicza wszelkich organizacji nie­
CZA, które to oragnizacje, operując mleckich o podkładzie i)olitycznym 
nieprawdziwymi danymi, wytwarza- narodowo - „socjalistycznym", 

Sowieckie samoloty 
nad zatoką Fińską · 

już drngi dzień w zatoce fiń­
f!kiej w pobliżu wybrzeży estoń­
skich odbywają się manewry so· 
wieckiej floty powietrznej. Zano· 
towano loty ćwiczebne trzech hy­
droplanów i 80 samolotów bom · 
bowych, które przeprowadzały 
strzelanie z karabinów maszyno-

wych. Cwiczenia od·bywają się ró 
wnież w nocy. 

Ponieważ w ostatnich dniach pa 
nowała w tych okolicach mgła, sa 
moloty sowieckie przekraczały 
kilkakrotnie granicę Estonii a tak­
że i Finlandii. 

Renegat gościem f aszrstów 
Dom \V miasteczku Staunton w 

atanle \tirglnia, w którym urodził 
się Woodrow Wilson zakupiony zo­
stał pi-zez wlelblclell zmarłego pre-
7:ydenta l zamieniony będzie na 
muzeum. Fundusze na ten cel zebra­
ło t.owarzystwo „Woodrow Wilson 
Blrthplace Foundation", na którego 
12ele stoi małżonka sekretarza sta­
nu pani Hull, oraz sze1·eg wyblt'nyeh 
osobistości jal( senatorowie Cartet 
Gl!IM I Byrd, ambasador Norman 

Davis, b. sekretarz stanu Frank 
Pollt I t, p. Statut towarzystWa okre 
śla cele ,tegoż jak n~stępuje: „Utrzy 
mać óa wieki jako pr.tybytek naro­
dowy miejsce urodzenia Woodrow 
Wilsona, .pracować dla ideałów, dla 
których Wilson żył i umarł". Domek Przewódca francu.skiej faszy· 
w ~tanton j~st 2-plętrowym drewnia stowskiej partii ludowej, dawny 
nym budynkiem, należącym do ojca k · D · b ł 

zorganizowano bankiet, w którym 
wzięli udział przedstawiciele Rzą· 
du, Falangi i pr~sy. W przemówie 
niach \1·i tano Doriota jako rrp''' 

p~ez. Wilsona, pastora kościoła o~num~ta o]riot lprdzy HY. wcz~~ 
PTezbiteriansklego. raJ z wizytą co w ·a " 1e.tpan11 

' powstańczej. \"a przyjęcie je~o ;r,enta-.>t a na ro de , ·f'j Francji. 

. . 

sprawców zamachu. 
W godzinach popołudnio­

wych nastąpiły dalsze zamachy. 
Rzucono bomby przed "Y oko­
bama Specie Bank", przed 
„Taiwan Bank'', w pobliżu do· 
mu handlowego „Whikw~y", na 
Nankin Road, oraz na most, wio 
dący przez rzeczkę Sueczau. 
Silne patrole policji przeciąga 
ją ulicami. 

Wszystkie te zamachy doko­
nane zostały na obszarze mię­
dzyn~·rodowej koncesji. 

Komunikat kwatery głównej ge:i. 
Franco donosi: Na froncie Terue­
lu uczynili fas?yści na odcinku 
Puebla Valvcrde dalsze postępy. 
zajmując ważne pozycje nieprzy­
jacielskie. 

Na froneie castellońskim odpar­
li faszyści przeciwnatarcie przeci· 
wnika i zajęli jego pozycje wyj­
ściowe. Lotnicy gen. Franco bom­
bardowali w środę fabrykę mate­
riału wojennego w Badalona. 
NIEMIECKA CIĘŻKA ARTYLERIA 

WALCZY W PIRENEJACH. 

Agencja Domei donosi: Opubli· 
kowano oficjalny wykaz broni i 
amunicji. T.rlobytej przez wojska 
japońskie od dnia 7 czerwca. Z 
wykazu tego wynika. że w ręce Ja· 
pończyków wpadło 189.400 kara· 
hinów ręcznych, 6.600 karabinów Okazuje się obecnie, że w wal· 
maszynowych ciężkich i lekkich, kach z 43 dywizją republikańskie.i 
218 ciężkich armat. 275 czołgów Hiszpanii w Pirenejach wzięło u. 
i samochodów pancernych, 89 Io· dział dziewięć bateryj ciężkiej ar­
komotyw, 8 pocioi;ów pancernych, tylerii 10,5 i 15,5 cm., całkowicie 
2.000 wagonów kolejowych oraz obsługiwanych przez artylerzy. 
ogromne zapas~ amunicji. I stów niemieckich. 

Turrstrka do„ •• Berezr 
Wśród spisu 250 stacyj, do któ-1 ty uczestnictwa LPT, figuruje ró· 

rych są ważne zniżki kolejowe wnieź Bereza Kartuska. 
50% dla osób, posiadających kar-

Wywłaszczone kopalnie 
nie ·zostaną zwrócone kapitalistom 

Wczoraj powrócił do ,,,tolicy 
}leksyku prezyd'!nt Cardeuas, za· 
\i;ończywszy swój objazd po stanie 
San Luis i meksykańskioh obsza· 
rach "1aftowych. W rozmowie z 

pr.ie<lsLawicielami prasy zaprze· 
czył on, jakoby istniał projekt 
zwrotu wywłaszczonych kopalń 
nafty. 

Domaga si' małżeństwa 
zapomoca.„ straił:u okupacrinego 

Pisma nowojorskie poświęcają 
wiele miejsca niezwykłemu stoj· 
kowi okupacyjnemu, który zas~o­
sowała 27-1. Szwajcarka Hedd! 
Heusser w podmiejskiej willi no­
wojorskiego milionera, 50-1. Rol!o 
Blanchardt'a. Zatarasowała się w 
willi bogacza w lirvington i o­
świadczyła, że póty jej nie opuści, 
póki p. B!an chard« z nią się nie 
ożrni. Twierdzi on::i, że milion ~ r 

„ 

kilkakrotnie ofiarowywał jej mał. 
żeństwo, w dowód czego pokaza. 
la reporterom kosztowności, war­
tości kilkunastu tysięcy dolarów, 
które jej ofiarował. Okazuje 5ię 
ponad to, że milioner dawał rnło­
dej ' Szwajcarce tysiąc dolarów 
miesięcznie. Zarówno Blanchardt, 
jak i p. Heusser, są rozwiedzeni 
i każde z nich ma po dwoje dzie­
ci z poprzedniego małżeństwa . 



Str. Z 

Ziemia krwią płynąca o-rady Sejnaa 
HAIFA (PAT). - W środę na 

głównej ulicy Haify rzucono bom· 
hę podczas gdy ulica była prze· 
pełniona ludźmi. Trzech Żydów 
i 5 Arabów poni-0sło śmierć, zaś 
18 Żydów i 8 Arabów odnioeło 
rany. Po wybuchu bomby wyni· 
kła formalna bitwa pomiędzy Ży· 
dami i Arabami. Z obu stron pa· 
dały gęste &trzały. Policja z tru· 
dem przywróciła porządek, po­
nieważ ohie etrony walczące ob· 
rzueały policjantów kamieniami. 
Zariądzono stan oblężenia. Po 
ulicach krążą wzmoooiooe patro· 

le wojskowe. Wśród poległych Ży· 
dów majduje eio szwagier znane­
go działacza ejoni!tyc:mego dr. 
W eizmanna imż. Dounie. 

W pobliżu Teł·Aviv r11t1cono 
bombę na pociąg. Trzech Żydów 
i młoda Żydówka ponieśli śmierć. 
W skutek wybuchu bomby w po· 
bliżu Nazaretu, dwóch Żydów od· 
niosło ciężkie rany. 

JEROZOLIMA, {PAT.) - Try. 
bunał wojenny skazał na śmierć 
4 Arabów, oskańonych o usiłowa 
nie podpalenia młyna pod Lyddą. 

JEROZOLIMA, (PAT). Wedle o-

statnłch doniełłea, w wynJku m.. 
dowych wydarzeń w Hałłłe padłO 
20 zabitych, z czego 18 Arabów 
oraz 38 ciężko i 18 lżej rannych. 

JEROZOLIMA (PAT). - W 
całym mieście Safad - z wyjąt· 
kiem tliielnicy żydowskiej, oho· 
wiązuje zakaz wychodzenia z do· 
mów, oprócz 2 godzin popołudnio 
wych przeznaczonych na zak1lip 
żywno8ci. 

Bronzowienie 
Suworowa 

l~aianie lllJWó~lJ wHier1ki[~ tauntó w W leningradzkim teatrze pań· 
1twowym zostanie wkrótce wy!t.o· 
wioM atuka Bachtkrowa p. 1. łał z pobudek ideowych, pomimo „W óds Suworow". w !ztuce tej 

tego działalOOIŚć jego ma cechy otkwierciadl.one "ł zwycięstwa 
usilOwanJa Obalenia istołejącego wojsk ro..,,jskich nad Niemcami i 
ustroju. . . zajęcie Berlina, a następne epizo· 

jeden z przewódców węgier. 
skiego stronnictwa na.cjooałistycz 
nego, major Sza.łasi został w dru­
giej Instancji skaza.Dy na 3 tata 
więzienia. Po ogłoszeniu wyroku 
major Szalast został aresztowany. 
Prokurator w swoim przemówie­
niu wskazał na to, że Szatasł dzia 

W pierwszej 1nstancj1 • Szalasi dy podkre&lają wielką popula,.. 
~I skazany na 10 miesięcy włę ność jaką Suworow cieszył !ię 
Ztenła (PAT). wśród ma.. ludowych. 

• 

Na. popołudniowym poeiedzeniu Sej 
mu w łrodę, rozpatrywano dalue 
punkty porządku dziennego. 

DodatkDWJ kredrt 
na inwestycje 

Pos. Sikorski referował nowelę do 
\Jata.wy o finansowaniu niektórych 
inwestycji z funduszów pail.stwo­
wych w okresie do 31 mare& 1939 i-. 
Nowela ta. podwyższa kredyty na 
inwestycje na podstawie ustawy ln· 
weetycyjnej o 2 mU. zł. z czego 700 
tys. zł. przeznacza się na melioracje 
wodne, a 1.300.000 zł. na budownlc· 
two wlejskle. 

Ustawo przyjęto w ll i m CZ)'ta· 
niu. 

Zabez1ieaenie DDdaiV 
1rodullt6w 

a1rowizacrinrc11 
Sprawozdawca p. Snopczyńskt: 

Ustawa jest narzędziem Rqdu w re 
allzacjl p0lltyki aprowizacyjnej, któ 
ra stanowi jeden z czynników aiłJ 
mWtarnej Pdstwa. Uetawa ta, ko-

muujllC& dotychczuOWe przepisy 
aprowizacyjne, niczalełnie od 1Wego 
WY.flłtkowego charakteru. daje Jtt:ł· 
dowt azerokie mo~woścl wkracza­
nia w normalne tycłe gospodarcze i 
będzie narzcdZłem wpływania na je 
go rozwój. 

Celowe gromadzenie zapasów mo· 
te wpływać dodatnio na zwytko cen 
l hamować ich obnlłkO. UpraWDie­
nia przeto aprowizacyjoile Rqdu 
winny wpływad na jak najłagodniej 
ny przebieg tych ,procesów. s, one 
równlu skUtecznt bronił w watce 
ze spekulacją.. Rząd musi mleć mo­
tJlwość uauwa.nia zapór w pracy 
nad wypoeUentem kraju w naletyte 
rezerwy aprowblaęyjne. 

p-. Marchlewekl obawia ldi:, te 
przy niewłaściwym stosowaniu usta 
wy mote ato ona odbl~ ujemnie na 
życiu goepodarczym. 

Poe. Pryst.orowa żywi obawy, te 
w k&tdym województwie, w każdym 
starostwie, a nawet w kał.dej gmi­
nie będą inne ceny, co wywoła spe­
kulacjo. 
Uatawę przyjęto w n l m czyta· 

niu. . 
Naatępnie uchwalono nowelę do 

dekretu Prezydenta o regulowaniu 
gospoda'rki cukrowej i buraczanej. 

Handel miesem, 
drobiem i zwierzetami 

aospod. 
Nlemal na każdej seejl obecnep 

Sejmu Jest na porządku dzlenDym 
a,;--rawa handlu mi~ 

Projekt ustawy, kt.óry był pnecl­
mlotem środowych obrad. dotJaq 
produkcJl zwte~J. ProdakcJa ta 
w dochodowoścl gospodarstw rolnydl 
zajmuje poczesne miejsce. 

Trzy off ary czarnej śmierci E ł t I d . t . . .!.:.i!~ ~.;.:.8;;1:':..o:.::=d;~~iu::~ s e yczny wyg ~ m1as 1 wsi 
danył~ 110 • poważna katae.tro· ci wywołały panikę. W czHie ka· 
f~ która poc1ą8'1~ za eobt trzy tastrofy znajdowało sio w uybie 
ofta!f ~ ludziac:h· Na ~artym 80 górników, a czego 72 zdołało 
poz10?11e kopalni mun{iy 11ę dwa wyjechać • ezybu w okreaie mic­
krotme masy aklepienia kamien· dzy ws_trząeami i po drugim 1U'Q· 
nego. US'Ulllięcie się kamieni wy- nięciu się kamieni. 8 robotiników 
~ołało dwukrotne wstrząsy pod· zoatało przyeypanych. Dzięki na· 
memne, które w okoliemych do· tyohmiaet zorganizowanej akcji 

Według sprawozdawą po9o Dt­
błcklego projekt ustawy porqd)aale 
wlellde rynki zbytu, które w dDale 
produkcji mlesneJ q nut;e~a 
Wanzawa, Mysłowice, Udł., Po­
~ Kraków, Lublln 1 Lwów. D&­
tychczas handel produkcjlł zwterzo. 
cą na wielkich rynkach apc>CZJWal 
w rękach hurt.ownlk6w ~ydów, kt.6-
rzy pilnowali, by na rynek nie do­
stał się nikt z poza ldl klana. Art. 
6 projektowanej ustawy pnerywa 
ten łańcmzek I daje mo:bloA6 wpro­
wadzania drogą rozporządz.e6 W71ł­
cznoścl sprzedaży za połrednletwem 
komisjonerów koncesjonowanych. Ml 
nistrowl Rolnictwa I Bew. Bolnydl 
!lłuły uprawnlenle do powolywanla 
tych komisjonerów względnie orp­
nlzacJI rolniczych, mającydl prawo 
do spn.eda.ey komlaowej. Jest t.o _. 
qdnłcza cecha ustawy. 

ratimkowej mdołano wydoetać 5 
przysypanych, których przewiezio· 
no do npi<tala gómiczego w Orło· 
wej. W szy11Cy domali ciężki.cli po· 
tłuczeń i ran na całym ciele. Mi· 
mo energiicznych poszukiwań do· 
trohesu nie odnaleziono zwłok 
trzech pozostałych przysypanych 
gómików. Na miejsce katastrofy 
zjechała komisja techniczna; któ· 
ra przeprowadza 81edztwo, ce· 
Iem U&talenia przyczyn katamofy. 
(PAT). 

Daleka droga do pokoju 
na Dalekim Wschodzie 

TOKIO (PAT). - Min. Wojny na 
włeca, zwołanym. z okazji roemicy kon· 
fliktu na D~lekim W!IChodzie, wygłosił 
mowę. w ktcit-ej oświadczył, ie Japonia 
musi si~ Jie"iyć z tym, że koallikt po­
trwa czas dłuiszy. W nowoezemych 
wO'jnach waloą całe naTody llllll'ÓWll-0 na 
froncie jlłk i w gł~i kraju. Ci~ry, 
które spadną na naród japoń&ki, b~dę 
jeszcze cięższe, są one jednak niczym 
w porównaniu z tym, co musiały znieść 
nał'.ody podczae wojny światowej. Japo· 
nia ma tylko jedną drogi! przed eobą, 
mianowicie t~, która prowadzi do ut. 
mania się reżymu Czang· Kaj.Szeka. 
· Min. Spraw Zagr. Upki w &wołm 
przemówieniu oskarżał Rząd chiński o 

pntowame 1 bm1111ietami. Rqd Ja· 
po:óski poataoowił nie peru-akt01WaĆ 1: 

Cmng·KaJSzekiem i wogóle sil! nim nie 
zadmować. Tym bardziej b~ie popie­
rał nowe rzłdY w Cbinaeh, które chq 
przriaźnie ~ółprJ:cow" 1 Jaipoa1,, 
by zwalczyć lffPÓlnie komunh.m i od· 
bndować nowe Chiny. Na ukończenie 
Uga.ki oświadczył, że do pokoju prowa­
dzi jeszcze daleka droga. jednak Ja;po. 
nia jeet zdecydowana kr<>i:zyć po niej. 

HANKOU, (PAT). Z okazjł rocz­
nicy rozpoczęcia dz1aład woJeanych, 
marsz. Czang-Kal-Szek opublikował 
manifest, głoszący m. In., lt będzie 
walczył at do chwili wycofania 
wojsk japo6sklch z Chin. 

Fotel i serdal 
dla szturmowców 

WIEDEŃ (PAT). - Komisarz 
Buerckel zwrócił się w odezwie 
do kierowników przedsiębiorstw 
austriackich z żądaniem dodatko· 
~vego zatrudnienia członków S. A. 
l s. s„ motywując to zasługami 
członków partii, ro stwarza dla 
kierowników przedsiębiorstw oho· 

w.iązek dania im pracy. Przedsię­
biorstwo zatrudniają.ce 40 robot· 
ników winno przyjąć cónajmniej 
1 ~złonka S. A. lub S. S. Akcję tę, 
ktora ma być zresztą n.kończona 
w ciągu dni 14, przeprowadzać bę­
dą partyjni kierown1cy okręgowi. 

Złoto Hiszpanii 
pozostanie we Francji 

PARYŻ, (PAT.) - Trybunał pa patr:ywana z inicjatywy rządu bar 
ryski p ·~s~anowił, że 40 tC'n złota, celońskiego. 
należącego do Hanku Hiszoan~l<ie 
go, a zdeponowanych w r. ·1931 ~ 
Banku Francuskim w Mont-de­
Marson, powstanie nadal w Mvnt· 
de~Marson. Władze obu hiszpaf1-
skich stron wojujących dowoddy, 
że Bank Hiszpański działa na ich 
terytorium i zażądały wydani:t zło 
ta bankowi w Barcelon ie, wzgl~d­
nie w Burgos. W swoim czasie 
sąd uznał się za niewłaś..:iwy. O­
becnie spr~wa byla ponownie roz-

Bombardowanie 
m. Bada~ona i innych 

BARCELONA, (PAT). 7 samOlo­
tów gen. Franco rzuclł~ okOło 70 
b<>mb nad miejscowościami Bada. 
tona, San Andres i Marvella na 
północ od Barcelony. Szczegółów 
brak. 

Interpelacja do p. premiera W dyakusjl poel. PBYSTOBOWA. 
zgloslła szereg poprawek, które po­
parł pos. Mincberg (U). M6wea fal 
zaczął swe przem6włenłe od t.ep. 
że nBYDLO STAŁO 8Il!l STA.LYM 
GOSCIEM w NAszycn OBRA· 
DAOB". 

Pos. Krzeczunowicz złożył na \ zmianę decyzji, motywując nędzą 
po-siedzeniu środ().wym Sejmu do i brakiem środków pieniężnych. 
prezesa Rady Ministrów interpe· Prośby nie uwzglęliniono i nieeste 
lacjl' a powodu aarządzeń, doty- tyczną .todołę rozebrano. Strata 
m:ących estetycznego wyglądu budynku tak silnie zdepry1JJ0wała 
miut i wsi. W punkcie pierwszym biedaka, że si~ powiee:ił. 
interpelant .zwraca uwagę na to, W punkcie drugim interpelant 
jak na skutek nieodtrzymania za· zwraca uwagę na to, iż malowanie 
kreślonych terminów władze przy całych miast i wwi., ha nawet ca· 
stępują oo brutalnej ro.Wiórki i łych powiatów na jeden kolor, nie 
niszczenia budowli i ogrodzeń, co poprawia wyglądu tych miejaco· 
wywołuje wiród lodno8ci jak naj· wości, l~z przeciwnie niweczy po­
gorsze wrażenie i ucmncie bezpra· czucie estetyki i zbliża ich wygląd 
wi.a. Interpelacja powołuje eię na do koazar z czasów zaborczych lub 
OO.niesienia prasowe, według któ· więzień. 
ryeh eamohójBfwo, jakie popełnił 3) Płoty nie nadające się do 
małorolny Sli.bioda w Sławikowie malowania, n.p. pledone, będące 
pod Trzemesznem przez powiesze· malowniczą ozdobą i charaktery• 
nie eię w szopie, &powodowane ro· stycZIDą c~hą wielu regionów, !!Il 
etało, jak śledztwo wykazało, tJm, bielone, a raczej s.pryskiwane 
iż władze zaleciły Slibiodzie od· wapnem, co robi wrażenie lllie ma 
nowienie i przemalowanie stodo· lowania, lecz dezynfekcji po epi· 
ły. Małoro-liny wniósł podanie o demii. 

Ostatnie chwile 
Ottona Bauera 

na Bauera wezwała F. Adlera, 
który przybył natychmiast, ale 
Bauer już nie żył. 

W środę odbyło się &palenie 
zwłok w krematorium w Paryżu, 
gdzie, jak wiadomo, Bauer prze· 
bywał. 

Pogrzeb 

Ostatni wieczór przed śmiereią 
spędził Otto Bauer na naradach 
z Fryderykiem Adlerem, sekreta· 
rzem Międzynarodówki, jego żo· 
ną orcz przedstawicielem niemiec· 
kiej socjalnej demokracji Kur· 
tzem w sprawie konferencji o emi 
grantach politycznych. O godzi· 
nie 11 w nocy udał się do hotelu, 
w którym mies.'1kał. Po jakimś 
ozasie poczuł przykre przypadło· 
ści sercowe. Żona jego Helena PARYŻ, (PAT.) - \V środę ra. 
(Polka, pochodząca ze Lwowa) no odbył się pogrzeb tow. Otto 
wezwała lekarza, który zrobił za· Bauera. W pogrzebie wzięli udział 
strzyk. Bauer llSllął i więcej się m. in. De Brouckere, Blum, Dor­
nie obudził. O trzeciej w nocy żo· I moy, Paul Faure i in. 

la1a~nienie em· 1r1lil HIJnrnei 
na konferencji w EvJan 

EVIAN, (PAT). Dnia 6.go Pod 
przewodnictwem Berengera, roz. 
poczęła obrady komisja między. 
narOdowa w sprawie uchodźców 
pOlłtycznych. 

Na ankietę pOprzedzającą p0wo 
łanie komisji do życia, poszczegóJ 
ae państwa odpowiedziały jak na 
stępuje: Włochy odrzuciły zapro. 
szenie ze względów zasadniczych. 

J>owstrzymaty się również Od u­
działu w konferencji kraje, które 
nie mogą przyjąć uchodźców i któ 
re, przeciwnie, pragnęłyby skorzy 
stać z możliwości emigracyjnych 
jak Polska, Rumunia i CzechOslo­
wacja. Francja zajmuje wobec 
konferencji stanowisko wyczeku­
jące. 

~rouynou ~1ł~i~ni1 ~imi~nia w~~i2In~on 
pod pawilon polskl w Nowym Jorku 
We wtorek popołudniu odbyła się j pawilon polski dla mllionów Amery­

uroczyst.oś6 położen.la kamienia wę- k&nów bedzle symbolem ambicji, 
gielnego pod pawlJon polski na wy- asplra<lji I rozwoju Polski, 
stawie światowej w Nowym Jor.ku. Przemawiał następnie prezes Za. 
Wstępne przemówienie wyglOłlił ko- n:ądu wystawy Whelen, po czym na 
mfso.rz pawlJonu polskiego Bopp, stąpU właśclwy akt położenia blokU 
przedstawiając cele i zadania udzia- kamiennego, a następnie odegra.no 
lu Polski w wystawie. Z kolei mówll hymny narodowe Polski I Stanów 
R111basador Potocki, ośwtadczając, lt Zjednoczonych. 

4) Nawet żywopłoty są z rozka· 
zu gorliwych władz miejscowych 
„malowane" wapnem, co jest ka· 
rygod.nym nieuaeaiem przyrody. 

Interpelant sapytuje, jakich 
środków premier samiena nżyć 
celem zapobieżenia wspomnianym 
szkodliwym objawom, jako też ro· 
snącej drożyźnie i spekulacji ma· 
teriałami i farbami. 

Wstrzrm1nie irae 1rzr 
DOrz1dkowaniu osiedli 

Afi.ni&ter spraw wewntltrr.nych 
gen. Sławoj-Składkowski wy8t.oeo· 
wał do pp. wojewodów następują· 
cy okólnik: 

.,, W o hec wykonania przez lud· 
ność wiejską większości prac przy 
porządkowaniu osiedli - pole· 
cam na okres pilnych robót w po· 
lu wstrzymać prace porządkowe: 
a) we wsiach i osiedlach, h) w 
miasteczkach o charakterze rol· 
niezym. 

Prace te mają być wykońezone 
w okruie późniejszym. 

Mi.ni.ster Spraw Wewnętrznych 
(-)Sławoj Składkow!ki". 

Wan.zawa, 6.VIl.1938 r. 

Zgon-
znakomiteao 1ianistr 

„Figaro" donosi o śmierci jed· 
nego z najsłynniejszych pianistów 
współczesnych, Władimira Horo· 
witza, urodzonego w r, 1904 w 
Kijowie. Horowitz, który był zię­
ciem Toscaniniego, słyn'i! ze 
swych interpretacyj Chopina i 
Liszta. Od dwóch lat zaprzestał 
on koncertów złożony chroniczną 
chorobq. 

Upafr w Moskwie 
MOSKWA, (PAT.) - W Mos. 

kwie od kilku dni panują niezwy· · 
kle silne upały. Temperatura w cie 
niu dochodzi do 37.4 st. C. a w 
słońcu do 50 st. Wczoraj zanoto· 
wano w Moskwie 16 wypadków 
porażenia s!onecznego. Większość 
tych wypadków wydarzyła się w 
tramwajach, autobusach i restau-
racjach. 

Uatawe prey;Jęto w Dlm..,. 
niu. 

Po przyjęciu ustawy o Ubezpie­
czalni Krajowej w Poznania. przy• 
słąpiono do noweli o praktyce lekar 
sklej. 

Nowela o 1raktrce 
Jelrarslriei 

POS. KS. LUBELSKI refennnl 
rziad_owy projekt ustawy o anlanle 
rozporządr.enla Presydenła w llPNo 
wie wykonywania praktyki lekar­
skiej. Projekt s.mlerza do tego, aby 
przez zamknlęcle na esu okrełloą 
listy członków Izb Lekaraklcb w po 
szczególnych okregach lub miąi.. 
wościach, powstrzymaó oaledlalde 
sle lekarzy w miastach, gdzie po­
moc lelmrska jest dostatecznie ..,. 
bezpieczona I zmusić lch do osleclla­
nla się w miejscowościach mnłeJ­
szycb., zwł88zcza po wsiach. ProJelr;ł 
przewidywał S-letnl przymusowy po 
byt w mniejszych mlejscowośclacll, 
dopuszczając szereg wyjątków. 

W Polsce, która Uczy 12.61Z leka­
rzy, rozmieszczenie ich jest bardzo 
nierówne. Na ogół mamy zamało le 
karzy, przeciętnie jedeu na Z665, -
gdy w za.cliodnieJ Europie przypada 
1 na l OOO - 1500 osób. .Podniesie­
nie liczby lekarzy o połowę jest ko­
niecznością państwową. 

Projekt rządowy, który obudził 
zaniepokojenie w świecie lekarskim. 
a także w społeczeństwie, uległ w 
ltomisji gruntownej zmianie. Pozo.. 
stał tylko przymus osiedlenia się 
młodych lekarzy w miejscowościach 
mniejszych poniżej 5000 mleszk&A· 
ców przez 2 lata i dotyczy t.o tylko 
tycll lekarzy, którzy będit zaplsanl 
na listę członków Izb Lekarskich po 
1 kwietnia 1939 r. I t.o w clągo li-cłu 
lat od otrzymania dyplomu. Wolni 
od tego mają być tylko lekarze w 
<'.zynnej służbie wojskowej. 

Po dłuższej dyskusji ostaw~ U• 

chwalono w n i m czytaniu. 
DZlś SE.JM PRZYSTĘPUJE DO 

ROZPATRYWANIA USTAW SA· 
M'.OBZĄDOWYCR. 

O wrcof anie ochotników 
z Hiszpanii 

LONDYN, (PAT.) - Tekst bry Koła politycme i prasa fnUC11· 
tyjskiego planu wycofania ochot. ska, gratulując sobie dojścia do je-

dnomyślnego porozumienia wezr 
ników z Hiszpanii został przesła- stkich nczestników Komitetu lon· 
ny do Burgos i do Barcelony. Do· dyń&kiego, podkreślają jednak, że 
kument zostanie ogłoszony w plą- porozumienie to nie załatwia epra 
tek w formie Białej Księgi". wy oetateoznie. Obecnie bowiem 
PARYŻ (PAT). _ Oeiągni~cie p~nkt cięż~oś~i całego zagadnie-

. · K 't · N' ma przenosi się na &prawę wyko· potrozum1~~1a n~ t om1tełc1e pie· nania tego porozumienia, które w 
m erwenCJl przyJę e zos a o w a I k f' ły · d · d 1 · 1 pra tyce natra ia na ca szereg ~yzu z u~ym za owo emem, a e poważnych trudności i przes.zkód. 
i z powazuą dozt sceptycyzmu. 
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Parcie na Wschód Przegląd prasy 
Ciąglośi politJki cesarskich i hitlerowskich Niemiec 

· APOLOGETA mentów. Dlaczego nie pisze oo-
W „Gazecie Polskiej" p. Smo. szerniej o Gdańsku? o następ. 

gorzewski dalej sypie komplimen- stwach Anschlussu dla Polski? o 
Program wschodnie; polityki nabycie kolonij, lecz wyłącznie nie do polsko • niemieckiego. pa tami pod adresem polityki p. min. pogorszeniu stosunków z Fran. 

Niemiec, JłOŻOlly w książce przez nabyde terytorium dla na ktu porozU'Ulienia i nie -· agresji Becka i jego książki. Ach, to wiei- cją? itd. 
„,Mein Kampf" Adlolfa Hitlera i szej ludnośd, któreby powięk- ze stycznia 1934 r. także u tych, ki ,,realista"! zachwyca się apolo- ,,HAJNT'' WYSUWA 
w biĄżce „Przyszła droga za- szyło przestrzeń nasze; macie- kt6rzy z początku nie wyrazili geta (obrońca) linii politycznej p. KANDYDATURĘ. •• 
aramcmej polityki oiemiecltiej". rzy„. ani żadnych zastrzeżeń, ani żad min. Becka. Kończy tak: „Hajnta" nie czytujemy. Czytuje 
Alfreda. Rosenberga nie jest wy „Terytorium, na którym dziel nych wątpliwości oo do nowego Nie dzlw, te człowiek 0 takich go natomiast pilnie „ABC~. To te:! 
J4cuiie wytworem nowych pla- ne dzieci przyszłych generacyj k\U'$U. Skoro jednak pakt oho- zasadach zdał przed narodem eg- za ,,ABC" stwierdzamy, że 
12ÓW i dą.teń ruchu hiUerowskie- chłopów niemieckich, będą mo- wiąizuje, to musi być dotrzyma- zamin. Dotychczasowe, pięć 1 pół „Hajnt'' wysuwa na Prezydenta 
IZOi jeat on dalszym ciqgi1m gły się rozmnażać, usprawiedli· ny. Ale świadomość niezmien- lat już liczące urzędowanie mlnl- państwa kandydatur~ - p. Be-
JDitkoweao parcia na wschód wi poświęcenie naszyoh włas- nych celów niemieckiej polityki stra Becka podzielone jest na dwa eka„. Pisze: 
(Drang nach Oslen), a nawiqzu- nych dzieci i zwolni z odpowie- na Wschodzie wyma~a koniecz- okresy przez 4mterć Wielkiego Beck jest przyjacielem Sławka i• w uczeiólności do aneksjoni- dzialności nauych mężów stanu nie przeciwdziałania z naszej Marszałka. Gdy mistrza nie 'stało l cieszy stt powdanlem ~u. On 
atyczneao r_zyli zaborczego pro- za krew przelaną i za ofiarę na strony: · jeżeli za ,,przyjaźń" z - pytał ten 1 ów, jak teraz sobie mote Jawlrowa6 między wszystld-
iramu, wy1uniętego przez cesar- łożoną na nasz naród„. Niemcami Polska nie ma kiedyś uczetl pocznie. Dziś nikt me węt-

1 
ml stronami i dlatego j..t wysu-

akie Nl•mcy podczaa wojny świa „My narodowi socjaliści, rzu- zapłacić, to powinna JAK NAJ pl, te uczefl kroczy pewnie 1 Amia- wany na kandydata kompromteo-
.tow•f• Dopiero klęska na po- camy nasze spojrzenia na śCiśLEJ WSPóŁDZJAŁAC Z ło po wytkniętej przez mistrza wego w roku 19,0.M 
łach bitew, zadana Niemcom W&chód... Jeżeli mówimy dziś WIELKIMI MOCARSTWAMI drodze. Ale to lllł jut plany na przysz.. 
pr.iez zwycięską koalicję świato o zdobydu nowych terytoriów w ZACHODNIMI oraz z innymi Otóż nawet to ostatnie twierdze łojć, na razie jest jeszcze daleko 
wycb potęg, Anglii. Francji i St. Europie, to najpierw myślimy państwami, które sq zaintereso- nie jest sporne. Polityka marsz. do takiego pokoju i ka.Ma strona 
,Zjednoczonych, złamała i udare tylko o Ros;i i krajach z niq gra wane w zahamowaniu dalsze; Piłsudskiego dążyła do pewnej przepowiada rozmaite próby gene-
mniłe. zaborc~ pol1tykę Nie- niczących (Randstaalen). ekspansji Niemiec hitlerowskich. równowagi w stosunkach Polski rabie, rozmaite manewry polltyciz-
~~ wchodzie~ Przytoczyliśmy powyższe te- Taka właśnie polityka Polski do Niemiec i Francji. Czy obecnie ne, do wielkiej politycznej roz-
~ 20 czerwca.

1
1915 r. zwró ksty głównie d1a tego, teby zno je&t nakazem elementarnej ostro ta równowaga istnieje? grywki w roku 19,0!.„ 

ciła li• intelektu& na elita Nie- wu przypomnieć, że w polityce żności. A więc będą jeszcze „rozmaite miec do kanclerza Rze.uy w ści Niemiec od wo;ny światowej aż Cała ta apologia p. Sm. jest po. próby generalne" I „manewry". 
.Ile· poufnym memoria.le z dale- po Hitlera panuje ciąalolć. Oczy B. ELMER. zbawiona poważniejszych argu- Przewidywania „Hajnta" mogą się 
ko ida.~yoii ta.daniami zaborów wiście wy~anie planów i dą· nie sprawdzić.„ „ 
.D& za.chodzie i wschodzie. Pety- ted na Wschodzie zalety od si- ECHA NAPADU NA KS. PUDRA ~ja ta, niedawno ogł~zona w ły i potęgi, kt6rymi Niemcy hi- lODZKIE TOWARZYSTWO WYSCIGOW KONNYCH znakomitej ksU\żce Andre Fri- tlerowskie będą mogły rozparzą Zarzucaliśmy prasie „narodo-
boW'ga p. t. „Zwycięstwo zwy. dzać. Ciężki jednak błąd poli- ,.. u r z ą. d z a wej" I nawet Ozonowej, te spra-
,c;iętonych", była zaopatrzona w tyczny popełnia ja. cl. którzy po- WYS (IG I KO N NE W WARSZAWIE wę napadu przemilcza. To tet Io. .13i1 podpisów ze świata nauko- legalł ł jeszcze polegaja. na u- jalnie stwierdza.my, że „Gazeta 

. w~, literackiego, artyst~zne- spakajefllcych i „pokojowych" Od dnia 9 lipca dO dnia 15 Sierpnia b. ł. Polska" zajęła stanowisko, przy. 
,go etc. zapewnieniach kanclerza Hitle- $ R O D A S O 8 O T A N I E D Z I E L I ~ stando~lsk~umne. Uwata, 

.I
r ,_,toria, kt6re Ra.1·a będzie . • b of" 1 b ed ,e napa Jest ,,5~ ~ ... ną przestrogą": ··" ra 1 tnnyc 1cja nyc prz sta Te ponure objawy zwrócić win· 

~muazona nam odstqpić - gł<* wicieli „Trzeciej" Rzeszy. Początek O godz. J„ej PO DOI. ny uwagę kół, które dobłd nie do-
petycja w ustępie, dotyczącym Być mote, że po kilkuletnich ceniały niebezpieczel'1stwa płynące 
:wschodu - 1tanowit będ4 ochro doświadczeniach osłabło zaufa~ go z tej strony dla naszej cywlll-

Jl' i podstawę, gwarantuj,CBt •-------!11--------------------------------------• wzrod n<Uzego narodu". 

„Ma;ą to być terytoria dla ko Ustawy s~morz=-dowe w Se1· . =·J1~::'·=i~~ u „ m1e 
łlo tr6dło młodołci dla całej aily 
:narodu i pailatwa; terytoria, kt6 

k. :::1~;:,chl:ćd:;''~:r..~ Ordrnacia wvborcza dla miast 
które powiększą, go.podarc~ aie .Wcrotaf Sejm rorpocqł Obrady 
zaletno•ć Niemiec. pozwalajłlc nad ustawami llltnOrqdawymf. 
im samym się wyżywić i które Masy J>raCUjące będą uważnie Ile­
stanowić będą przeciwwagę po- dzlć przebieg Obrad - mimo, iż 
trzehnł\ wóbec aystema.tycznego do prac Obecnego „sejmu'' usto„ 
uprzemy.słowieni'a J.lASzego naro aunkOwują 119 bardZo sceptycznie. 
du; terytoria, które przeszkod~ Samorząd - mówimy a praw. 
oolaniu li• urodzin, UnW'k\ dro- dziwym aam<>rqdzle - to rzecz 
gę emigracji i których koloniza- włelka. Tak dla wal jak dla mia. 
efa i germanizacja at\YQl"Zł\ no- sta. To ważny teren' dla aktywno. 
we możliwości działania dla na- ścł spoleczet\stwa. To poważna 
1nao intelektualnego proletaria- część demokracJL 
tri'. W długim szeregu ańykułów o. 

Program anwji (zaboru) i ko świettniśmy naprawd~ wszech­
lonizaoji na wschodzie jest za- stronnłe problem samorządowy. 
warty w dwóch ~tyciach. wy- Wysunęliśmy WIELKIE ZASTRZE 
atosowanych dn. 10 marca i 20 żENIA: w SPRAWIE OKRĘGóW, 
maja 1915 r. do kanclerza Rze- KOMPETENCJI ADMINISTRACJI 
ny ze strony 6 największych or itd. Wrócimy do tematu pO uchwa 
ganizacyj rolniczych, przemysło łach Sejmu, a przed Senatem. 
wycli i klu łrednicli. Odezwa CKW, ogłoszona w nie 

11 Wielki wzrost potęgi przemy dzielnym numerze fOnnułuje stano 
ałc>wej, prz~widziany na Zacho- wisko naszej partii i wzywa do 
dzie, powinien znaleźć przeciw- WALKI O DEMOKRATYCZNY 
waitt na Wchodzie, przez naby- SAMORZĄD. 
cit r6wnowa%nego terytorium ro- Ciekawe, te np. •·&wet takle kon 
lnlcZtfo .•. ma być umo!liwiona serwatywne pi&ntt\ Jak „Dziennik 
rolnicza kolonizacja niemiecka Poznański", pisze -
w wielkim atylu, oo najmniej „Przegład?iPc tekst tych PrO-
pnei cz48dowq aneksję prowin jektów, trudno Oprzeć się wra. 
cyj bałtyckich i terytori6w z ni- żenłu, ii czynnik ADMINISTRA 
mi aranlczqcych na południu: CJI RZĄDOWEJ ZOSTAŁ TU 
naleiy umotliwić obronę .a.uzej 08\V AROWANV ZBYT WIEL-
Diemieckiej git:anicy W11Chodn1ej KIMI PRZYWll.EJAMI. Rzeczą 
n atanowiska wojskow~~' ·. włęc parlamentu jest, aby te po. 

Co się zaś tyozy spraw poli- mysty tak w dyskusji i ucbwa-
_tycmycb dl.a mieszkańców tych łach ł przefiltrować, aby zostało 
nowych terytoriów i gwarancji w nich faknajwłęcej same.rządu". 
dJa niemieckiego wpływu eko- -
nooUci.iie~ to środki władzy WczoraJ Sejm przystąpił do roz 
ekonomiczne; wraz ze średniq i patrywanla wniesionych przez 
wielką wlasnościq mają być zło- Rząd ustaw samorządowych. 
żone w ręce niemieckie". Na pierwszy ogień poszła ordy. 

W memoriale z dnia 11 wrze- nacja wyborcza dla miast, którą 
8nia 1917 r. żądał ~n. Luden- referował pos, Duch. 
dorff poza aneksją Kw-lbdii i Referent uważa, że ustawa o 
Litwy ze względów agrarnych częściowej zmianie samorządu te~ 
Tozizerzenia granic Litwy ku po rytorfa.lnego wytrzymała próbę 
łudniu aż poza Grodno, ze wzglę :tycia w ciągu 5 lat, o Ile chodzi 
dów wojskowych i zaokrąalenia o formy ustroju, natomiast ordy. 
granic· Pru1 Wschodnich, zacho. nacja wyborcza wykazała pewne 
dnich, prowincji poznańskiej I niedomagania. Dla· us·U111ięcia tych 
G. ślqaka. Traktat zaś wymu- niedomagań Rząd przedłożył pro. 
s.zony na Rosji w Brześciu Li· Jekty ustaw o wyborze radnych 
tewskim dn. 3 marca 1918 r., od. miejskich, oraz gromadzkich, gmil'I 
. Lł d nych i powiatowych. 
a.a po pa.nowanie Niemie(: - Pos. Duch powiada: Pol>Ska nie 
PM• Pols~ - około 230 tyli(- jest krajem jednolitym narodowo. 
ey ltilometrów kwadr. wraz i 10 ś 
milionami mieszkańców. Ukrai- clowo, stan wyrobienia obywatel 

skiego mas i Ich przywiązanie do 
na 1tala 1ię państwem zupełnie Państwa są różne. Zdobyty bez 
zaldnym od Niemiec. walk ustrój parlamentarno.demo. 

Nasza polityka wobec Francji kratyczny dał pewne ujemne skut. 
- pisał Adolf Hitler .w „Mein ki, Obecnie należy usanqć najbar. 
Kampf'' -: ma polegać na za- dziej rażące wybujałości tego sy. 
bezp1eczeruu naszych tyłów dla stemu. 
r?zszerzenia .naszeg~ pomie~zc~e . Tr~eba ~o przyznać p. Duchowi, 
rua w E~op1e .. „Nie ~oghbys-1 ze nie owija rzeczy w bawełnę j 
my rozwiązać te1 kwestii przez mówi szczerze to, co myśli I 

Dając krótki zarys kolei, jakie sty te wszystkie gł~, które &ku• NIKT NIE JEST ZADOWOLONY. 
przechodził samorząd, mówca po. pili na se>bie jej kandydaci. We- Pos. Mróz oświadcza: 
włada, że „t. zw. demokracja na. dlug sumy g'łosów, Ja•kie w ten spo Opinia publiczna ustosunkowała 
sza uznaje pewne zasady, ale za sób pacL!y na poszczególne listy, się do projektu negatywnie, po. 
wypowiedzeniem", t. zn. do czasu dzieli się s~temem „de Hondta" nieważ · projekt ten nie czyni za· 
aż osiągnie władzę. Tak nauczył ~an~aty międ~y listy, a w obr~· dość ani prądom narodowym, ani 
MARKSIZM (1), który traktuie b1.e łis.t przydz1.ela si~ mandat~ ko demo1aatycznym. Przeciwstaiwia 
państwa o ustroju kapitalistycz- leJ'flo wec!Rug tk>ścl . głosów, Jaką si~ mu l prawica 1 lewica _ nie 
nym jako t~r przejściowy". na swój rachtlnek zdołał ucłułać jest ant zimny ani gorący 

MóW<:a nie jest zadowolony tak każdy kaindyd.a.t. . I Tylko usta~a, będąca ~azem 
że z pomajowych rządów komisa- Mówca podaJe zar)'5 h11Story.cz· najszerszych warstw ludności 
rycznych, które popadały ·w te sa. ny pows.!ania zasady ix:oparcJO· najskuteczniej skonsoliduje naród: 
me BŁĘDY, co samorządy z wy. ~~~ 1. d.owod~, ż~ dzl!Sla~ wł~ zapewni spokój i zwarte podsta­
borów i doprowadziły do nad- sc1·w1e 1uiz Jest WiięoeJ pnzym101rnt· wy Państwu 
miernego zadłużenia gmin. -~ów~ niż 5 i dlatego referent ll!Wa· Pos. Pocb~ równie! dowo-

Przyznaje, że z rozszerzonych za, ze wys.tarczy.„ 4. dzi, te z ustawy nikt nie J"est za. 
uprawnień, wprowad:lonych usta. 
wą z 1933 roku, władze korzysta. PODZIAt. NA OKRĘGI. dowolony i te skierowany jest na 
ły obficie. rnosowanie na osoby, zwal-oza- nią ogień krzyżowy. Ma zaufanie 

Następnie referent przechodzi. ne obecnie przez demokra<:ję, ma- do Rządu, ale przekazanie admini. 
do omówienia przed1'ożenia rządo- ją swoje uzasadnienie. Pozwala- stracji podziału na okręgi budzi 
wego. ją one, jak shtsznie mówi uzasad~ w mówcy wątpliwości. 

BEZPARTYJNOść. . nienie projektu rządowego - u- ORDYNACJA WYBORCZA 
Wybory _ powiada _ muszą względnfać interesy zróżniczko- DO PARLAMENTU. 

być APOLITYCZNE. Radny nie wd anyicb gru? ~~~eh ł g06p> Dalej pos. Pochmar-ski powiada: 
może być mandatariuszem stron- • arczycb,. 1aik1e .1sfulit-eJą, zwłasz- Ordynacja wyborcza do samo· 
nictwa, jak poseł nie może bJić cza V: duzych m1~sstach. Pozia tym rządu %wiązana jest z ordynacją 
ślepym narzędziem stwnnictwa. podz1.ał. na. o·kręg1 ;zwłas~~a ~~- do parlamentu. Mówi się dzisiaj 

Jest to sprawa dobrych obycza. łe'. ehmmu,ie drobn~ mmeJszosc1, wiele o zmianie ordynacji wybor· 
jów politycznych, które były uzna. ktore !ozpro5zkoW'UJą głosy'. . O~o czej do parlamentu. Je:ielł ta zmie 
wane w państwach parlamentarno- sowa:nie na osoby przyczyin1 się niona nłe iostaołe, to wybory do 
demokratycznych, co do człon. do odpoli~c:zmienia organów :e- rad miejskich będą wyb9rami wy­
ków Rządu. Wchodząc do gabi- prezentacyJ.lllY'Ch. ~andydat, .który bitnie politycznymi, jeielł będzie 
netu, członek stronnictwa politycz zdob?1 so~1e osob.tSte za~fame wy zmieniona w kierunku dawnieJ. 
nego zgłaszał wystąpienie ze swej borcow, me ?ędz1e . zw1ąz~ny .ze szych zasad, to osobłścle kampa· 
partii. Chodzi 0 to, aby t6n zdro. sw~m .stronnitct~em t będZJe. ~uał nła wyborcza do samorządów na­
wy zwyczaj miał zastosowanie ~o~nosć W)'lpowtadainia swoJeJ o- bierze innego, łagodrtłejszego cha. 
także do czł~mków ciał ustawo. pinu wedłttg własnego przekona- takteru. Sprawa ta w tej chwilł 
dawczych; a w SAMORZĄDZIE ni~. utrudnia mi zajęcie pozytywnego 
DO RADNYCH. Odnosi się to nie Przyznaje, że ustawa ·daje wła- stanOWiska w stosunku do zgro­
tyl.ko do opozycji ,lecz także do 4zom arlministracyjnym daleko idą sZonego projektu. Te bowiem dwa 
obozu rządzącego, ce uprawnienia co do wykrawania zagadnienia powinniśmy opraco. 

4.PRZYMIOTNIKOWE o~ręgów. Komisja z ~łnym za~fa. wywać Jednocześnie, w jednym i 
WYBORY. niem .daje te uprawnie,nla adtmnf- tym samym okresie naszej pracy 

stracjt. • dla całości życia polskiego. Nie 
Referent powiada: 
Projekt d·ziś rozpatrywany prze 

widuje wybory powszechne i ró­
wne w okręgach JEDNO, DWU I 

Referen•t wypowiada się, prze można fych spraw, tak ważnych, 
ciw poPrawkom mniejszości. odrywać od siebie. 

KURIA ŻYDOWSKA Zdaniem moim, zgłoszony pro-

WIĘCEJ MANDATOWYCH. Gło· W krótkich zapytaniach zabrał 
suje się TYLKO NA OSOBY, kltó- głos p. Marchlewski: Czy Komisja 
re mogą być wzięte z rói.in~h brata pod uwagę system kurii ży. 
list. W okręgach jednomandato- c!owskiej w tych miastach, gdzie 
wy·ch decyduje większość gło-1 przewaga mniejszości narodowych 
sów. To samo w dwumandato- utrudniałaby należyty udział lud­
wyoh, gdz.ie się głosuje tylko na . ności polskiej w samorządzie . 
jednego kaindydiat-a. Więkswść Sprawozdawca p. Duch: żadne 
musi jed.nak odpoW'iadać pewne- wnioski w tej materii nie były na 
mu minimum głoSów. w okręgu Komisji zgłaszane I dlatego nie 
trzy i więcej mandatowym pośre- mogą one zaj~ć w tej sprawie ża­
dinio oddaje się głos: także na li- dnego stanowiska. 
st~. Lista odżywa tutaj po gloso Po referacie nastąpiła jyskusja. 
waniu dopiero w chwili obliczania DYSKUSJA 
gk>sów. Każdy kandydat zamiast Pos. Bilak (Ukr.) wytyka niektó 
buławy ma-rszałlkows.kiej nosi u- re wady ustawy, ale powołlllje się 
kryty w swym tornistrze numer] na słowa wicemin. Korsaka że 
tej lis~y, która post~wila_ jego kan wybory będą czyste, uczciwe 

1

j rze 
dydata-rę. Przy obl!czenm głosów tclne. Chce ·w to wierzyć i oświad­
winmje się na rachunek danej li· cza się za całością ustawy. 

jest ,jak i związane z nim następ-
ne projekty ordynacji do saimo­
rząidów, nie są bynajmniej drogą 
do po-jednan~a i wewnętrznego 
spoko}u. Niosą nowe nlesnaStki i 
różnice, nie są opar·te na idei, któ 
ra prowadm do poje<mania i dać 
może podstawę dla Polski wiel· 
kiej, silnej i zbrojnej. 

Mam w ocmlch obrai KrakoWa 
i jego przedmieść roboinkzych i 
mam duże wątpliwości, ciy przez 
tę f.lia-tkówkę geometrii wyborciej, 
pro-ponowaflej w projekcie, prze· 
bije się w odpowiedniej sile robo 
tni:k i pracoWlllik Kirakowa. A prze 
oiet tylko pNez wprowadzenie 
mas pracujących oo samorządu 
zwiąże się najlepiej je z Państwem I 
wspólnym poazuciem odpowie· 
dzialności. 

zaojl naro4oweJ, dla naazej ~ 
czajowoAcL Głębokich koI?fllktdw. 
nie rozstrzygnie się przez przemll 
czanie, chowając głowo w plaaek~ 
niebezplecsel'1stw nie zategna •l~ 
zachowuj'° wobec nich postawt 
błem11 i oportunistycZ114. ZWJ?G4• 
nieme naatroJ6w epolecznycb, gd:Y, 
się im nie przec1wstawia6, 8amc! 
nie zatrzyma sit u zadnych gra­
nic, tak jak ni• u.trzymało llt • 
progu koJcloła, nie uaza~ 
świętoAcl miejsca, eza.t k&pł&A. 

skich i ob17.fdu. 
Tak, to słuszne słowa. A „Czaa•• 

- właśnie bez zaitanowlenla· 
się" - zarzuca lewicy, te wyzyŚ. 
kuje wypadek dla swych celów. 

TOW. O. BAUER 
Zgon jednego z najwybłtnleJ. 

szych socjalistów nas.zej doby wy. 
wołał w całej Mlędzynaroc;tówct 
głęboki tal. · 

W ,,Populalre" czytamy na wstt 
pie cały szereg artykułów tł. Btu„ 
ma, P. Paure'a, Dunols. 

W łódzkiej „Volkszeitung" znaj 
dujemy art. wst~pny o zmartym· 
socjaliście. W bratnim „Dzlennłtm · 
I.udowym" pisze t. Stef. Kryg • 

BZDURY 
Na jakim „poziomie" jest reda:. 

gowana prasa ONRowa, pokazuj( 
np. takie wywody faszystowskiej 
,Falangi" (za „Merkuriuszem") n& 
temat demokracji: 

Dziś wt~ motemy Amlało wyra. 
złć twierdzenie, które dwadzlekl& 
pię6 zeszyt6w temu brzmiałoby 

przesadnie. Mo.teiny mlanowlcle 11 

cał!ł klałok~ powiedzieć, te dzl· 
slejszy, bankrutuJ!łCY jtm co pra. 
wda, astr6J demoliberalny Jest 
związkiem sznbrawc6w przeciwka 
ludziom dobrej won. 

To dopiero poziomek! A więc 
np. Anglia f3.Y Szwecja - ~ 
„związek szubrawców"... Tytko. 
widać w „Hitlerii" W9'Zysłk<> idzłt 
JaknajlepleJ. 

SPRAWA CVWI~KIEOO 

„Czas'' donosi, te sensacją dnia 
jest broszura p. M. Wańkowicza 
p. t. „Odpowiadam „Cywiństdm„. 
Broszura nie ukazała si~ w handlu 
księgarskim, a jedynie rozesłani 
została poszczególnym osobom. W 
broszurze swef p. Wańkowicz na„ 
der ostro zaatakował adwokatów, 
którzy byli obrońcami doc. Cywil! 
sklego. W zwłąz1ru z tym adwo„ 
kaci ci majlf wystąpić przeciwko 
p. Wańkowiczowi. 
Tenże „Czas" - dodamy przy 

tej sposobności - zaprzecza wia­
domościom, jakoby p. Sławek 
miał tworzyć własną organłzac)f 
polityczną {POS.) 

KTO WEtMIE MIOTU~? 

Pod tym tytułem „Słowo" gwał­
townie grzmi na polską biurokra­
cję: 

Maję oni (urzędnicy) własne pro 
tekcje t wpływy, a q zorgan!zowa 
ni w związkach nieraz ml~ 
rialnych, wszystko jedno- maaoft· 
skich, czy nie masońskich. Myślą 

o własnej karierze 1 o synekuracll 
dla siebie. Tworq komisariaty l 
vice-komisariaty w ln.l!tytucjacll 
prywatnych 1 dzielii je pomiędzy 
sobą. Ma:Jlł swoj' ambtcję, nłe !U• 
blą jeśli kto~ zwraca się bezpo· 
~ednlo do min!stra, czy vice-ml· 
ulstra l umiej• hamow~ Ich ?OZ• 

po~a. Nie llcq sle z p~ 
wem 1 twierdzą, te każde prawo 
można min~, ezy :mUeni~. Sił :tł• 
dni władzy ... 
Dużo prawdy.„ Ale - z dal­

szych wywodów widać, fe chodzi 
autorowi głównie o . nietykalność 
prywatnego przedsiębiorstwa. A 
pozatem autor (XYZ) dziwnie o-· 
mija jedyny środek przeciwko bi-u 
rokracji - demokratyczną kOn. 
trolę społeczną I 

K.CZ 

W związku z ustawą o nowym 'PO• 
dziale administracyjno • terytorłal· 
nym R. P., która. w~ w tycle 'V 
dniu 1 kwietnia 1938 r. wydaliśmy 
"a rwną. mapę w rozmiarze 104 x T• 
p. t. 

RZECZPOSPOLITA POLSKA · 
w nowym podzłaJe 1:1.500.000 

Cena. zł. 4.50. Z uwagi jednak, te 
wydaliśmy drugi nakład cent obnl• 
żarny do kwoty zł. 2.łSO l to łącznie Jl 
wałeczkami, opakowaniem i przesył• 
kę pocztową. Wysyłamy po przeka• 
zaniu naletnoścl na PKO. Nr. llS.788 
lub przekazem pocztowym. 

INSTr.rt1T STUDIOW, 
Warszawa, Marszałkowska ł8 . 

Tel. 8.92·52, . . .. 
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„Robotnicy pisz~'' „„„„„„„„„„ Pod ci~żkim jarzmem 
KS1i1żka duże) wagi Mniejszość polska w Niemczech 

, 5 listopada 1937 r. wydana zo· 
etała deklaracja Rządu Rzeszy w 
sprawie mniejszości polskiej w 
,Niemczech. Miał to być wstęp do 
normaHzacji nader _ ciężkiego po· 
łożenia lll!Diejszości polskiej, po· 
zbawionej w Tzeciej Rz~zy naj­
'skromniejs1zyoh nawet praw kuJ· 
turalnyoh i narażonej na ,cały sze· 
reg szykan. 

Deklaracja okazała się.„ dekla· 
racją, o znanej wartości papiero· 
wych oświadczeń faazystów. 

Po deklaracji nie nastąpiła na· 
wet najmniejsza poprawa w losie 
Polaków w Niemczech. 

Hitler i jego m.iini&trowie, któ· 
.rzy tyle deklamuj11 o prawach 
mniejszości niemieckiej, w innych 
krajach i tyle zamętu na ten te· 
mat ~ią (Cz~oełowacja) -
.zupełnie inaczej traktujll mniej· 
srości u siebie. 

To też w dniu 2 czerwca Zwią· 
zek Polaków w Niemczech prze­
słał na ręce Ministra Spraw Wew· 
nętrznyoh Rzeszy miany memoriał, 
p:rzetmtawiająee warumk:i bytu Po• 
laków w Rzeszy, podkreślając. że 
obiellnice nie zostały Żreali.zowane 
i że pozostały p1181y:m dźwiękiem. 

Skromny ten uesztą memoriał 
odbiega od butnych zadań Henlei­
na w Czeohoałowacji w ·taki sam 
·spwób, jak różni się awanturnicu 
zachowanie henleinowców od spo 
·kojnego i lojalnego bytowania Po 
laków w Niemczech. 

To jednak zach.owanie się Pola· 
ków po tamtej stronie granicy nie 
powsmymu.je "M:ale hitlerowców 
od wprowadzenia w życie 11 całą 
hmtalnością rozmaitych „ustaw" 
«iarodow-0-eoojalietycąiyoh' które 

swym ostrzem ekierowane •ł prze. 
ciw mniejuo9ci poWtiej., k.tcSra po 
~• tym Jtardona jeet na· aykaay 
miej.oowych kacyków prowiaojo· 
nalnydi. 
Memońał polałtie} nmiejuoki, 

jak o tym wiadomo, władze Ru· 
ny potraktowały lekcewaiąco. -
Był to krok, jak ełwmnie ~azna· 
cza ,.Polonła" - ni.eprzyjamy, 
nłiczym nieuzaaednioiny l aprzeez· 
ny • treści• i duchem mnów pol· 
ako • niemleckidi. 

Co do nu - to nigdy nie łudsi· 
!iśmy lię, by to umowy złagodziły 
los polskiej mniej&Zo-ści w Niem· 
ci;ech, gdyż wiemy, i.Ie, a właści· 
wie jak mało ważą hitleromie 
npewńienia. ( 

Położenie mniejuoki polskiej 
i wrogie traktowanie jej postula· 
tów prze.z Rząd Rzeszy tymbar­
dziej mmzą być wzięte pod uwagę 
przez miarodajne czynniki poi· 
6kie, że mniejsi:ość niemiecka w 
naszym kraju korzysta ze wszel· 
kich praw. 

Niewąrtpliwie hitllerowiec w Pol· 
sce ma więcej swobód politycz· 
nych, niż działacz opozycyjnego 
stronnictwa. 

Bezkarnie hula propaganda hi· 

tlerowska, która doprowadziła do 
takiego ro7JWYdirzenia, że rozmaici 
wyznawcy idea~ów ,,narodowo • 
socjalitotycznych" dopuarozają się 
coraz częściej po pijanemu i na 
trzeźwo obrazy Narodu Polskiego. 
Jesieśmy przeciwni stol!<lwaniu 

retorsji. Ta metoda, jak zresztą 
wszelkie metody represji na dauż· 
szą • metę etosmvanych do niczego 
nie prowadzą. - Natomiu~t na· 
leży stanowczo UPOMNIEĆ SI~ 
O LOS POLAKóW W NIEM· 
CZECH. 

Sytuacja jest ~roźna. Pisze o 
niej katowiicka „Pol0111ia". 

Szala bowiem pr~chyliła si~ nieby. 
wale ·na niekor:r.yić 1UJ$:t.ych rodak6w, 
miesl'lkajtcrcli w gamicaieh ltzes?Jy, że 
jakiekolwiek interpreW:je i wyjaś]\ie­

nł„ tak ułtl!bi0U1e statysy4d I k.omhi· 
nacje 11tały u~ w.ecrzą ab&olu.tJnie dro. 

~ę. natomiast pierwWol'Z~ł 
i głńwn11 stała ei~ kwestia sahamowo­
nia d:iałalności wtawodaw#wa naro­
dowo • socjali&tycmego w dziedzinie 
naoroO"Wościowej w st4ntmku do Po­
laków mieszkBJjącycli w Niemcuch. 

Cói b~iem za znaezenie mon mleć 
deklaraicje rządowe., gdy równoczŃ· 

nie pusz.cza się w l'lllCh machint „ Uła· 

wodawc•• która zmienia aotomatrcs-

nM! wanmkł iyciowe nutlej~i pol· 
lliej? W knjn tOOLIMyioznym ka~a 

ustawa wymaga zaetneżenia ar 1to-

1uje •I.o Jt do wn~tkiich obywateli 
państwa esy też nie. Władzom po-
87JCzególnym i apołeczeństwu niemiec 
k.iemu tr:reba . nanucić orpinię, jaik 
umiejnołć nar&dt>Wa ma być trakto­
waną. 

Same perswa·zje rzecz oczywista 
tu nie pomogą. Ale jakiefi ważkie 
słowo paść musi. Nie do pomyśle· 
nia jest przedłużanie obecnej . sy· 
tuacji, w której Niemcy hitlerow· 
scy w Polsce (jak zreszilll w C:r.e· 
chosłowacji czy Kłajpedzie) uwa· 
żają się za chwUowo przynaki· 
nych z nadzieją powrotu do Rze· 
szy. Sytuacja jest pełna knowań. hi 
tlerowekioh-po na·szej &tronie, a 
po drugiej słodkie deklaracje, pn· 
ste frazesy -a 'potem ·systematycz· 
ne planowe, rohwińe .z premedy· 
tacją na zimno P,rześladow«nia, za· 
ognianie atmosfery „ niedotrizymy· 
wanie zobowiązań i termip.ów. 

W omawianej sytuacji widzimy 
grę . misterną może. ale przejrzy· 
stą, grę któ.ra dla Polski może być 
w swych konsekwencjach bardzo 
niebezpiecZ1J1ą. 

S-ek. 

Wszyscy autorzy - to robotni­
cy fizyczm.i, i to przeważnie tacy, 
którzy nadal w tej warstwie pozo. 
stają. Dzielą się z czytelnikami 
swymi przeżyciami .i wrażeruami z 
całą szczerością, podają je w pro­
stej. niekiedy surowej jeszcze for­
mie, choć u niejednego z piszą. 
cy:ch zauważyć można niemałe 
zdolności pisarskie (robotnik z ja.. 
sielskiego, gómik z PPS podziem· 
nej, żywot fryzjera i in.). 

Nie sposób tu oczywiście stresz­
czać tę ciekawą · książkę, czy na­
wet podać ją dokładnemu omówie­
niu. OgranJczymy się do wskaza­
nia paru zagadnień, które przewi­
jają się u n.iejednego z autorów. 

·GoÓJnym zanotQ!w:ania jest prze­
'de wszystkim GŁóD WIEDZY. 
W każdym · niemal życiorysie uwi­
dacznia się gorący żal, te a.utor 
nie mógł ukończyć szkoły powsz~ 
chnej; lub, że nawet ukończona 
szkoła nie wyczerpywała jego za· 
interesowania, jego chęci uzupeł. 
itienia wykształcenia. Wzruszający 
jest kult · książki u tych robotni­
ków, książka ma dać tę upragnio· 
ną wiedz~, której nie pozwoliły u-

Literaci.przed.! barbarzyństwu 
Przed ·paru dniami odbył aię w Pradu 

Cseakiej XVI · Kongres Międ:ynaroifo. 
wej Federacji P. E. N.Clubów, na któ­
rym m. in. uchwalono ostrq rezolucję 

przeciw A.NTYSEMITYZMOWI, ner~· 
cemu •if w niektórych krajach Europy. 
Uchwala ta. ma br.miienie nmtępujqce: 

,,Nawiqmjqc do parlJITa/U 3 ruulucji1 
uchwalonych na 'lump-uacli. PEN.Cla. 

b6w IO Brukaeli ' Edynburgu, xn 
KOlłfJ'a to Prad:e jak naJ01trflfJj pOtf· 
pic _,,.,em.Uysm ł rańsm, propag0flla1la 

IO r6iayc/a 1-}tlch, fi W nkktóryf:Ą b""' 
talnU, wprowadsane ~ Syci& Kongru 
PEN.C'lubów wsywa c=lonl.:61.C Federa.-

cji do :walczania z całą energiq ·tej grO- wiek innej antysemityzmu nie wytępi 

inej recydywy intelektualnego i moral- i haniebnym wybrykom rasmów krem 
riego barbar:yństwa". nie poło:iy. Antysemity:m botciem -

..4 więc elita literacka pr;;odujqcych wbrew nies:c:erym zapewnieniom jego 
kraj6w !wiato wypowied:iała aię n~ wyznawców - jest zjawiskiem o charak· 

dwu:ruremie prŻeciw ontysemity:mowi, ter:e .. przede 1vs:ystkim gospodarczo-pa. 

na:;ywając ga be:. ogródeT': ,,rec,·dyivq lityc::nym, i tylko na gruncie, " którego 
i.ntelelaualnego & moralnego barblll':yń· powst.aje, można 111u wydać decydującą 
1twa". A.neysemici różnej narOtlowoici i i =teici.ęską walkę. Ale uchwala międsy­
r6me1o obrsqdku 01Tsymali. :a.!lu:ione- narodowej organi::acji. literackiej ma 
6wiadcclwo, .U csłonków "'ederac}i p;,, DUŻY WALOR MORA.LNY - ja.'"1 
1t1r.rd.J tHswano dO walki s ~alewitm pochod:qca :re won.y ludsi, których n.­
ciemnoty l lr•d~j ohydy. swilka coi lrll4C"4 ~ co§ repreuntujq. i 

Ocsywikk, naJmrowua choćby uchwa· dlatego tej uchwały nikt rommny nU. 
la korporacji Uterackiei czy jakiejko'[.. ·będzie bagateli:rować ani kkcewaiyć. 

Z akmr.ji irprawy tu poruszanej nasil· 
wa , się ' jes:c:e jedna uwaga. Oto nas:e 
agencje ur:ędowe i półur:ędowe - tak 
skwapliwie notujące wsielkie pomysły 

antyseniickie hitlerowskiego, runwfukie­
go, węgierskiego cr;y rodzimego stem­
pkz, POMIN~ŁY jakoi całkowitym mir.. 
c:eniem pra.!ką uchwałę PEN.Clubów, 
pr:ecito antysemityzmt>.wi PROTESTU· 
JĄCĄ. Dlaczego? .„ Czyibl' istnieli lu­
dzie, żywiący błędne i zabawne przeko­
nanie, że skoro 1tię o pewnej rzeczy nie 
pi.śze, to tem samym rzecz ta przestaje„ • 
i.stnieć? Taką dziecinną „politylc')" ob­
serwujemy zres::t1r i na innych odcinkach 
informacyjiiych: w pewnych np. okre• 
sach znikają z komuni.katów naszych 

1 agencyj wiadomości ~ biUletyny Rządu 

Prof. Pniewski: PROJEKT CENTRALI POLSKlEGO · RADIA 

Republiki llis:pańskiej. Osobliwym zbie 
$iem okolicznlłŚci dzieje si.ę to wtedy, 
gdy wojska republikańskie przechodzą 

do ofensywy i odnoszą takie c:y inne 
!ltkcesy„. W qtpimy czy metoda przemil· 
czeń pr;;yn:ieść może jakieś istotne ko· 

W WARSZAWIE rzyści. Bd. 

li. 

zyskać w szkole warunki fydowe radko. a.iatf pnrepljmł, °' rami: 
l ustrój gospodarczy. jakże zrozu. do wtecmra Dl• b.Ylo IO w emu. 
miałe jest to pragnienie, aby ma.. a w aobott po wypłaale prsycboot 
leźć nareszcie taką jedną książkę, dsll lltale pljaą. Matka 1 ja (,,_ 

któraby na wszystkie dręczące od- jui chodsllem do akol)') cbodzlll.), 
powiedziała pytania, dała całość my do a)'llku po ojca. Jak prą. 
poszukilwanej wiedzy. Niekiedy pl· prowadstlltm7 IO do domu płJa-
szący znajduje, w swoim oczywi- nep. to roąoczala lit kl6ł.Dla talr.t 
ście mniemaniu, taką książkę. te rą, dm.cd, DleJU w ~ 

Oto pisze palacz kolejowy: maUd mnuaone b711tm7 la1ęcał 
„Więc szukałem. tródła, • które- w llOC7 D& palt. to dopiero po-

go mogłem wszystko w lkrdcenlu dzlalalo na ojoa, te lllt upolraW", 

zaczerpJlllć i malazłem ~kę: Zdawać IOble mullłny aprawfti 
Encyklopedię powszecmi., kt6" te alkoholłzm, rozwniany, jako ... 
przeczytałem całą, ale juscse Die łóg, to powatny w 1Wej groadł 
mam ostatnich dw6ch tom6w" czynnik w tycia todzmy .robotni. 
Inn~ po bolesnych nieraz do- czej. · 

śwlad<:zeniiadi szybko docltodq Ankieta: TUR nłe zaiwłetała la. 
do przekonania, że takiej k&iąłki dnych ' pytań na temat lloaUnka clG 
nie znajdą, że muszą czytać wlełe rellgil ani do kleru.. 2yeior111J 
i według pewnego planu. Cłłgle spraw mlgiJnych naogół nie poru-­
przewija się prośba o Wllcazów· szaJł· 
ki co czytać, jaik czytać. Prołby te, Natomiast wyrdnle WJlłęopaJt 
jak mówiliśmy, podyktowane q na jaw wybitnie nłechpy atoeu­
bolesnymi zawodami. Oto robot- nek do kleru. 
nik nafclarskl z Juła, kt6ry pisze Oto Jec:ten z gloaów: 
o sobie: „Od tego czaau datuje Ilf moj& 

„Gdziekolwiek mbaczyłem Part niechęć do kleni wszystkich ~ 
książek, ciekawość mnie rozsadza· znal1 za lcb antyrobotnlezlł pouą. 
ła, jednocześnie coraz to ~6ciej kt- Niechęć ta pogłębi& alt • ca-
czułem przed Dlm1 lęk. Bałem Ilię sem l dztBlaj uwatam kler za głów 
ksią,żkl, któr~j nie rozumiałem". 114 podporf ustroju kapitallatycz-

W poszukiwaniu dobrej książki nego". 
kupuje za ostatnie grosze „Chirur- Inny opisuje plastycznie swe łati 
gię 'operacyjną" za 20 zł., by jut gł z osobą · duchowną o cent z« 
za chwilę przekonać się, że to nle ślub. 
dla niego. WS'Lyscy niemal autorzy, ktńrzJ. 

BIBLIOTEK, bibliotek ł jeszcze brali udział w pracy społecznej, 
raz b~bliotekl - oto okrzyk, któ- opisują ataki i napaśOi na nic.h ze 
ry muSi się każdemu · wyrwać z strony kleru. Nie cieszy on si~ mt­
piersi po przeczytaniu tej książki. łością u piszących, nłe. Kler zbie. 
I fachowych, rozumny.eh biibliote· ra owoce swego potitycznego i spo, 
karzy, którzy umieliby samoukowi łecznego oblicza. Uobrzeby było, 
doradzić, co ma yrybrać do czyta- aby ta ksłątka dosłała sft w ręce 
nia. kllęży. Moteby 11ie jednemu dała 

Zko-lei irme paJące zagadnłeni~ wiele do myślenia. 
ALKOHOLIZM. Ciekawe S4 przetycia ~ll~Cfali 

Autorzy n.aogół n.a ten temat nłe l z łMych dzi~dzirt. 
p iszą o sobie (mote to i zrozurnla- Ciekawe mo+ywy f pob~dfri pnJ; 
ła dyskrecja). Nie jeden co prawda zawlerain·iU mał:teństw, fnteresuJt­
deklaruje się, jak.o abstynent. Nie- ce u niejednego przeżycia wojer 
mal iwszyscy natomiast z dutll gQ· ne, opisy pracy społecz.nej w Pat• 
ryczą na ten temat piszą o swoi<:h tii, Turze czy w zwłllzkach zawQot 
rodzicach. cito np. fragment, który dowych, ciekawe i niekiedy bał"' 
co do swej treścl powtana się w dzo cha1'akterystycme pog\'łdy np. 
n·iejednym życiorysie: na rewolucfę ltd. 

„Ojciec zarabiał w lecie 2• ko. Ale na to trzeba Jut aamemm 
ron tygodniowo, czasem więcej, & prze-czytać tę kslątk~, do czego 
w zimie 4 korony, czasem l mniej. jaknajgoręcej pragniemy zac* 
Z tych pieniędzy 24: koron dawał clć. 

na utrzymanie 5 najwięcej na ty-1 
dziei't, i to takich tygodni było 

ST. GARLICKI. 
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O prawo należenia do Związku Zaw. 
strajkują robotnicy cukrowni „Chodorów" 

Załoga robotnicza cukrowni 
„Chodorów" postanowiła utwo· 
rzyć u siebie Oddział Związku Za­
wodowego RobOłników Cukrow­
ni, - tego samego Związku, w 

„„„„„„„ ... „„„„„„„ ... „„ ... lllilil-a ...... „„~„ ... „„ ........ „„„„„ ... „. 

którym zrzeszeni są od dwudde­
stu lat ich koledzy w innych cukro 
wniach. Nie wysuwali żądań, nie 
domagatl się podwyżki zarobków; 
chcieli poprostu należeć do Zwiąl 
ku. I za to spotkała łeb kara -
wyrzucono z pracy Zarząd OddZła 
łu. Przedtem wzywani byll na po 
sterunek pollcjł. Tvtus FiliDOWi<z 5) 

W potrzasku· 
urrwek wspomn el\ · 

Z pomiędzy sze,regu szkół bojowo - wojskowych, ja. 
kie istniały p r. 1906, wspomnę tu wykłady, wykładow· 
ców i uczestników dwóch szkół w Krakowie w r. 1910. 

Szkoła pierwsza (styczeń - luty) mieściła się w od­
dzielnej willi nad Rudawą, gdzie był jednocześnie inter­
nat dla słuchaczy. Komendantem był tow. X, gospody· 
nią „babcia Gulińska" z pomomicą „Ząśką". Wykładali: 
Józef Pit.sudski - historia powstań polskich; dr. Witold 
Jodko - Historia socjalizmu; dr. F. Perl - Historia ru­
chu rewolucyjnego w zaborze rosyjskim; Leon Wasilew­
ski - Geografia polityczina; Henryk Minkiewicz - Or­
ganizacja wojska rosyjskiegQ; Kazimierz Sosnkowski 
(„Ryszard")-Mąteriały wybuchowe i furtyfikacje; Wło. 
d?:imierz Momentowicz („Florek") - Topografia; Wa­
lery Slaiwek („Gustaw'.') i Al. Sulkiewicz („Michał") -
Technika kon~piracji; Lipiński Franciszek (,,Władek")-­
ćwiczenia praktyczne; Tomasz Arciszewski („Stani­
sław") - Rozbrajanie polkji i w ojska. 

S•uchaczami byli: l) Romarn Machnicki, 2) Mar·ian 
Skrzynecki („Napolron"), 3) Stanisław Styczyński („Mści. 
sław"·), 4) Tadeusz Wieniawa.Długoszowski („Tade. 
usz"), 5) Jan Zorski („Jerzy"), 6) Tytus Czaki („Kamil"), 
7} Bertold Breitenbach ' („Gieniek" ••), 8) Stan. Braun 
(„Bmnulo"), 9) Stanisław Karolczyk („Starosta", „Prze'" 
sław", „Karol"), 10) Wiśi1iews.ki (,,Turzyma"J, 11) Szulc, 
l2J Zygmunt Kuczyński, 13) Kazimierz Kuczewski („Gu· 

•) s. Sityczyński, jako legionista, zginą.ł 4 sierpnia 1916 r. 
pod T\Mci11('.hnówką.. 

~*l U c;;;ń :· tnil7 a kcji pod Bezdanaml. Zginął w r. 1911 przy 
1>rzejsc1u g ra::li':y pod Porębką. I 

bernator"}. 
Szkoła druga. Oficjalna nazwa jej b~ła: „Szkoła cen­

tralna PSS". Sierpień - wrzesień 1910. Wykłady odby· 
wały się w sali podgórskiego ,,Domu Robetniczego". 
Ucz.niowie mieszkali na mieście, część u d-ra Emila Bo­
browskiego. Komendantem szkoły był · Henryk ,\i\inkie­
wicz. Wykładowcy przeważnie ci sami ,. jak w szkole 
poprzedniej, z dodatkiem T. Fil ipowicza . . Słuchaczy gm· 
puję poniżej podług miej.~i.'owosci, z który.eh ptzyby\i. 

Królestwo: Mieczysław. Br;itkowski („Wersalczyk"), 
Władysław Bończa - Uzdowski („Wiktor"), Alfons Erd­
man („Janusz"), Janina Zakrzewska („Roma"), później· 
sza Białecka, Leontyna Zakrzewska („Lenka"), póznieJ­
sźa .'\faria:nowa Malinowska, . Ja:ni,na Sztejnó.wna („Jan­
ka") późniejsza Miedzińska, Ryszard Kę<lzierski („Ry· 
szard"), Karol Basiński („Kuba Biały" •), Kazimierz Sa· 
wicki („Kazik".), Izdebski. Z Petersburga: Tadeusz Ho­
łówko („Kirgiz"), Kazimierz Kuźmderski („Plamień"), 
Jan Szelest („Jan"); z Kijowa: Artw Maruszewski 
(„Ksawery"), Bolesław Szacki („Pawełek"); z Mo· 
skwy: Kr}"f!tyna X. z Odesy: Medyński. 

Organizacje rewolucyjne w armii rosyjskiej. W latach 
1904 - 1905, wobec coraz częściej zachodzących starć 

pomiędzy polskimi manifestacjami robot.niczymi a woj. 
skiem rosyjskdm, P. P. S .,dziafając później w porozumie· 
niu z rosyjskimi Socjalistami-rewolucjon~stami, rozpo­
czę'ła próby agitacji w ~ojs ku, mają.ce na celu 
„zdemoralizowanie" żołnierzy w oddz.iiałach, dyslokowa· 
nych w Królestwie. Wobec tego, że rekrutów.Polaków 
wysyłano w głąb Rosji, a do pułków, umieszczonych 
w Królestwie, przysyłąno rosjan, łotyszów, estonc;:zyl<ów, 
- ten dział roboty był prowadzony w języku rosyjskim. 
Zaczęto od wydawania odezw z hasłami: „żołnierze, nie 
strzelajcie do ludu", „Lud manrifestuje, walcząc i o waszą 

•) W r. 1919 za działalność w POW okrutnie zamordowa· 
ny w Winnicy przez bolszewików. 

wolność". Ku końcowi r. 1905 powstała „Wojenno-rewo. 
lucjonn·aja Orgą.nizacja Warszawskawo Wojen.nawo O. 
kruga" , wydająca pismo „Sołdatskaja dola"'· Organizacja 
ta, na której czele podcza:s dni . paździem.ikowych stał 
„Jerzy" (Bujno), miała dość szerokie wpływy nie tylko 
w Warszaw;.e lecz i w garnizonach Lublina, Częstocho· 
wy, Ostrołęki. Nr. 16 „Sołdatskaja dola" wsypał sę wraz 
z drukarnią w początkach 1907 r. i wkirótce organizacja 
poszła -w rozsypkę. Wbrnw zapowied7iom kierowników, 
,,Wojenno-rewolucjonn'aja orgalfl~zacja" żadnej roll samo 
dziieinej, czy choćby znaczniejszej w sen:sie dezorgani­
zacyjnym, nic odegrała. Przejawami jej działalności były 
sporadyczne wypadki pomocy lub lekceważącego trak· 
towania swych obowiązków przez patrole rw stosu111ku 
do a-resztowanych lub rewidowanych na ulicy. Poza tym 
żołnierz rosyjskd w Polsce pozostawał . biernym narzę­

dziem w ręku swych dowódców. 
Rzekoono bezpartyjna lecz utwo.rzooa i prowadzona 

przez lewicę P. P. S., „Woje111no·rewolucjonnaja. Organ!· 
zacja" nie miała na celu zneutralizowania sił rosyjskiich 
w chwili zhrojnego powstawania polskiego, lecz jedyn.le 
wliięcie udziału w walce całego proletariatu ; państwa ro­
syjskiego z caratem i biurokraicją. Jeden z jej działów 
stanowiły zakonspir-0wane przed żołnierzami kółka o& 
cerów rosyjskich. Główne siły kierow111.i.eze składały się 
z agitatorów Rosjan i Łotyszów, przysyłanych przez ro­
syjską partię Socjalistów·rewolucjOllłistów. Niektórzy 
z tych kierowników (zrusyfi.kowany Polak, „Anton") po­
czuli się następnie Polakami i potraf.m wyciągną~ z tego 
konsekwencje; jednakże ogólny kierunek polityczny tej 
organizacji czynił ją nfo instrumentem - w ręku stronnic­
twa polskiego, ile lokalrną filią rosyjski.eh rewoiucyjnych 
związków •wojskowych. · 

O. c. n. 

Pan komendant posterunku Cho. 
dorowskiego przeż dwie godzłnf 
„perswadowar' im, zastraszał I 
nalegał, by porzucili Związek (?I) 

Naleganie p. komendanfa nie od 
niosło skutku, - a po dwódi 
dniach wymówiono im praą. Z 
czyjego polecenia spełniał tę roił 
p. komendant posterunku pollcJ 
w Chodorowłe? 

Protest robotników, wypełnłoa1, 
bez mała setką podpisów, dyrek­
cja zostawiła bez odpowiedzi. 

Chodorów, który także natetr, 
do Związku Cukrowni, postanowi 
ukarać swych robotników za ko­
rzystanie z · tego samego prawa. 

W tej sytuacji pozostała tylkQ 
robotnikom droga walki strajko­
wej. 

ZARZAD CUKROWNI CHODO­
RóW NARZUCIL ROBOTNIKOM 
WALKe; NIECHtE WIE, .tE RO­
BOTNICY TĘ WALKe WYGRAc! 
MUSZĄ, STAJĄ BOWIEM NIE. 
TYLKO W OBRONIE SWYCH 
NAJNIESlUSZNIEJ KRZYWDZO. 
NYCH TOWARZYSZóW ALB 
PRZEDE WSZVSTKIM W OBRO­
NIE OBOWIĄZUJĄCEGO W POl.l 
SCE PRAWA, PRZYZNAJĄ CB. 
GO OBYWATELOM WOLNOt~ 
ZRZESZANIA SIĘ. 
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Zbytnia gorliwość jest również szkodliwa·! Układ zbiorowy w przemyśle naftowym 
ł 

Jak p. burmistrz Krasnegostawu doprowadza miasto do porządku 
W związku z przeprowadzaną 

akcj4 doprowadzenla miast i wsi 
do estetycznego wyglądu, p. bur. 
mJ1trz KrasnegostaWlll w swoisty 
sposób zabrał się do uporządko. 
wania swojego miasta. 

go do atarosty, który „wyjaśnił" 
tow. Odrzywolskiemu, że nie jest 
adwokatem i nie ma prawa inter­
wencji; ·następnie pytał go, czy wie 
że jest jestcze ,,Bereza"? 

Zapytujemy, 01.y mane są wła­
dzom przełożonym metOOy upięk­
s:iania m. Krasnegostawu? 

Czy okólnik p. Min·i~ra Sław<>;­
Składkowskiego ·o doprowadzaniu 
miMt do przyzW()ite~ wyglądu, 
ma być interpretowany w .ten spa 

s6b, aby biednych ludzi pozosta­
wiano bez da.chu nad głową, a ma 
gistrat nie chciał SJę tym zająć? 

Czy p. staroście wiadomo, że np. 
w szeregu folwarków na terenie 
powiatu krasnostawskiego są mie­
szkania dla służby folwarcznej, nie 
nadające się nawet na chlewy? 

Czy przedstawiciel Związku Za 
wodowego ma prawo interwencji 
w sprawie swojego człon.ka? 

Wiadomości z calei 
·Polski 

W dniu 27 czerwca o godzinie 
16;30 do domu Nr. 2 przy ul. Re. 
jowieckiej, podczas nieobecności 
J.okaforów, przyby! p. burmistrz 
Sienkiewicz w asyście policjanta 
i robotników i polecił .robotnik9m 
rozbierać dom, zamieszkały . przez 
5 · rodzin, właściclelkł domu J 
c1ltery rodziny biednyoh lokato­
rów, ·a wśród niob ro.ootinicę, pra· 
oującą na tobota<:h, prowadzooich 
J>r:&eZ Poiwiatowy Wydział Dro­
gowy. Robotnicy zawaltli dach, a LOKOMOTYWA PRZEJECHAł.A która w krytycznej chwili była ze-

STRAżNIKA P. K. P. p~uta. '·i· burmism kazał przerwać burzenie 
1 polecił lokarorom, ażeby oprót- ·Lokomotywa przejechała strat. UCIECZKA WIĘżNIA 

Rokowan.ita z przem)"$1owcami 
naftowymi wstały zakońC2lone 
dnia ·5 lipca 1938 r. we ·Lwowie 
podpisaniem układu zbiorowego. 

· Układ zawarty roSltał międ!Zy 
Związkiem P()lskich Przem)"Siłow­
ców Naftowych (IIlll1iejszymi i śre 
dnimi przedsiębiorstwami naffo­
wym1) z jednej a Cootralnym Zwią 
zkiem Góm~ków w PoLsce z dra­
glęj strony. Wanlt'lld, zawarte w 
układzie, obowiązują od dnia 26 
czerw~a 1938 do JO czerw~a· 1939 

r., z prawem p.ro:lo.ngaty na dalszy 
rok. 
Układ zarwiera n~tępująoe pun­

lcty: a) zawody J>QilZielooo na 4 
kategorie robotników, b) kopal­
nie podzielono na 5 grup t. j.: gru­
pa 1-sza ponad 15 cystern ropy, 
grupa 3-ga od 9 - 15 cystern ro­
py, grupa 3-cia od 6 - 9 cystern 
ropy, grupa 4-ta od,3 - 6 cystern 
ropy i grupa 5-ta od, O - 3 cy&tem 
ropy miesięcznie. 

Płace robotników, .w~szą za 8 
godzin prac~: 

ORU PY. 

Kategoria 
,, 
• 
• 

I 
Il 
Ili 
IV 

I 
u. 8.90 
„ 6.50 
„ 5.00 
„ 2.40 

·n 
8.50 
6.30 
4.60 
2.40 

m 
6.80 
5.00 
3.90 
2.30 

IV 
6.40 
4.40 
3.00 
2.30 

y 
5.60 
3.60 
3.00 
2.00 

specjalne wynagrodzenie dla pa­
laczy za czystzcz.enie katłów, f) ob 
sługa szybów i kotłów, g) urlopy 
8, 15 ł 21 dnł, h) wypowiedzenie 
stosunku służbowego 4, 6 ł 8-mio1 

Domów Ludo~ i) upr.awałe· 
niia delegatów robotniaiycb.; k) po 
trącanie wkładek z zarobków robo 
tniczycb; 1) Komisja Rotjemcza i 
jej uprawnienia dla ro,zstriypnia 
sporów, ł} czas pracy 46 -1,odzio 
tygOdniowo. · · 

W końcu przewidziany jest a.a'S 
trwanJa Układu. 

Do Utkładu tego mogą pnysitą­
pić, z wyjątkiem Borysławia i 
dzielnicy, wszystkie mniejsze i śre­
cllllie prz~iębiorstwa naftowe, 
działające w okręgach górniczych 
jasł-0, Dr·ohobya i Sta11is.tawow.: 

Układ został podpisany przez 
przeważającą liczbę przemysław· 
ców naftowych. W Bitlkowie i _w 
Posiecznej obowiązuje układ Bo­
rysławski z dnia 12.VJl.1937 r. 

Rokowania trwały 12 dni bez 
przer·wy. 

Kącik radiowy 
nili zajm:owane l'Oikale do godz. nika ochrony P. K. P. Staehowfaka w czasie spaceru więzjennego 
9-ej dnia następnego, poniewat- na z loowroc~awia. Pełnił on słutbę- zbiegł z. wię.7.ienia w Uhnowie, wa 
•lł?i cał~owne zblllrzenie dom-.i; za mostem Pakowskim, przy Pocią !enty Kłym z Rawy· Ruskiej, od­
Czas powstawiany do wyprowa- gach tranzytowych. Lokomotywa siadujący karę za kradzież. Pościg 

c) dodatek dla wiertaczy za od­
powiedzialność w grupie 1, 2 i 3 
wynosi zł. t- za każdą przepra­
cowaną dniówkę, zaś w grupie 4 
ł 5-tej - 50 gr.; d) regulacja pre­
mii, cysternowego i metrowego; e) tygodniowe; ł) fundUSIZ budowy --D-. Zlś--&.-V-ll-.19_3_8_R.. ___ P._i4_TEL--

16.~. Polska witłuam ocmami trlNna; 
,,śl:pk'• - ' . 

18.00 Ż,,c:ie cb~alebne samolotu - r-
gadaiaka. . 

18.10 Minzyka na ~ ~ "i 
fortepian. 

c!Mnia sil> wynosił 16 gcxtzilll, z uderzvła zderzakami Stacl'!owiaka b. · · d ł ·ku 
~z:fmi~~ =~ p;:: l~~;ć.nieszcz~śliwle, te · poniósł za z teg1em me a wyn1 . . WIADOMOSCI SPORTOWE 

'"-I BESTIALSKI MORD F R A N c u s K I r: ... 111aleić tobie mies21kanle i posta,- _ -I 
rać llit o gotówkę na wynajęcie go. W sądzie okrę~wym w .Prze- A N & I E L S K I PIŁKA NOZfłA Musimy zazmaciyć, że ani wła· rnyślu zakończył się proces bestia! ... 

lipca, odbędzie się .'v Poznaniu doro- 19.30 ,.Amei-yb na weite>ło" - bil· 
iclcie)ka domu ani ~ taden z· lo- skiego , mordercy z Bud Łańcuc. 'N I l_ M I E C. K I czne walne zebranie Polskiego Zw. cert rom-ywkowy. 

Bokserskiego. Na to zebrame War- · 2llO „Tntba.dutriy pi:zedmiekia•. 
szawski O.Kręgowy .Związek Bokser- -btorów nie otrzyma.li we-zwań ® kich Franciszka Kiełbicklego. 

1opuszczenla zajmowanych lobłi i Wyjftkowo łatwa i praktyczna metoda 
nawu ję1yków obcych za pomoc, płyt 
gramofooow,ab ,.Phonoglotte". Cena u 
komplet płyt ( łO lek.ej i wras z podr{M)Z­
nikiem) zł. 70. ,.Polska Płyta", Wars:r.a· 
wa, Marszałkowska 104 (wprost Dwerca 

MECZ PIŁKARSKI 
GLUUHONIEl\UCH 

BULGARll 1 RUMUNII ski postanowił zgłosić nas~pujące · GMACH POLSKIEGO RADIA. 
wnioski: . W WĄRSZA.WIE it&kie wezwania ntie zostały w do· W paździemiku ub. roku . wie. 

fłCl'O'lte do dnia d1ii.siejs.zego. Obe czorem zamordował Klełbickł mło 
cntt nie mo.tna zna•leźć mieszikanla dą dziewczyn~, słutąą Romanów 
_ i lokatorzy majdują się w sy- nę, w ehwiU, kiedy powiedziała 
'tua.cjł t~kiej, te w każd·ej chwili, mu, te ma zostać matką jego dzie 
w razie deszczu, ich bieciny do- eka; Morderca zbiegł i ukrywał slę 
bytek ulegnie .zmszczeniu, ponie- przez dwa dn.i, poczem został uję­
'WU ·nie ma dachu nad domem. · ty przez pollcj~ Jarosławsk11. Na 

W Sofii rozegrany -tal mee& 
piłkarski pomi1l(li.,y reprezentacjawJ 
głuchoniemych Bułgarll l &umWUL 
:t.:wyclęstwo odnieśli głuchoniemi buł 
ga.rscy w stosu.nku 4:0, .l\lecz wywo­
łał ogromne zainteresowanie przede 
wszystkim ite wzgł~u na sposób aę 
dziowania.. Ponieważ głuchoniemi 
nie słyszą gwizdka si;dziowt1kiego, 
sędzia dawał znald ch.orągtewq 1 
m1ał do pomocy 10 sędziów llnlo­
wycb, dających równiet znaki cho­
rągiewkami, oraz 4 żołnieny, któ­
rzy na dauy sygnał strzelali z kara­
btnów w powietrze. Głuchoniemi 
wprawdzie nie słyszeli strzałów, od 
czuwali natomiast fale powletrzn~ 
Ja.kle powstają podczaa wystrzalów. 

l) · Wszystkie mecze o mistrzo- Projektowa.na. Centrala Peli.kiego 

Głównego). 

stwo drużynowe okręgowego i W.dy- Radia mieści~ sie będzie przy zbiegu 
wldualne o mistrzostwo klasy „A" ulicy Puławskiej i projektowanej . U• 
i Polski, Wll1Ily być sędziowane licy Batorego, w bliskości Placu U· 
pr~ a-eh sędziów puuktujących i JU1 Lubelskiej. 
kierownika walltJ. bez {lrawa. głosu. Ogólna powierzchnia u.budowy 

lwł~~i ~WB m~tUJlD 
wynieSi!l ca o.OOO m', Qgólna knb&-2> Decy:Lje a~ów na wazelkiego tura projektowanego gmachu ca 

rodzaju zawodach (z wyjfłtldem 13S.OO m~. Najwyż!IZfł ~ gm.IL· 
spotkań międzypaństwowych i n:uę- chu be<Izie wieża. 0 22 piftracbo kt6-
dzyna.rodowych) Sfł jawne i publicz.. re . Qbejmie pomieszczenia telewizyj­
Iiie ogłaszane po .Każdej l'W'Jdzle. ne. biura Dyrekcji Naczelnej i Se· 

wniosek obrony poddał sąd Kieł„ 
Tald stan rrzec:zy musiaił wywo- b!ckiego badanioon bległych teka. lać reaktję z~ smmy · o.rgani.zacji 

1 na torze robotniczej~ Sekretarz Il Odd'zia- rzy, którzy orzek i, te sprawca Jest 
umysłowo normalny l działał z peł łu Centr. 'Zw. Rob. Pr.zem. Bud. ,_ 1 d -'- l z sąd Q 

Po przejściu pociągu katowic­
kiego, w polu między stacjami 
ł..azy - Zawiercie, znleziono Ka. 
zLmieru Adamczyka z obciętymi 
nogami. Wyskoczył on z , pociągu 
w ·pełnym biegu tak niefortun.nie, 
te k-0~· wagonów dosłownie ob­
cięły mu obie nogi. Na torze k-0. 
lejowym pod Będzinem znalezio. 
no zwłoki Władysława MDtłocha, 
mieszkańca Sosnowca. 

W wypadku niezatwierdzenia o­
statniego wniosku WOZB. proponu­
je inne brzmienie tego Wniosku: 
wszystkie decyzję sędziów q jawne. 
to znaczy dostępne dla zailitere.sowa 
nych. 

Drzewn. Cer.. · i Potcr. Zaw. w Po.l- ną 3 w a om\r.)c ą czynu. a z -
no go na 7 lał wi~lenla. ace, Oddział w KraE1tymstawłe, 

O MISTRZOSTWO PILKABSKJE 
OKR~GU KRAKOW~KIEGO 

tow. Odrzywolski, .zatntmwmlo- SKAZANIE BANDYTY 
wał w ~prawie roboirlky, cz'lo.nld· Przed·· są~ okr~owyrn w 
ni wymien.iooego związku. • loka- Tarnowie stanął członek groźnej 
1orki bur.zonego domu, ateby Jej szljki bandyokieJ Zarzyckiego I 
pr~Jtono termin opuszczenia S-attd, ~tefan Czarnteckł, który 
za1mowanego łokału I 4ano mle- skazany został na 10 lat więzienia. 

W Krakowie roz,egrany został 
pierwszy mecz eliminacyjny o mi· 
strzostwo okręgu krakowskiego po­
między mistrzem rundy wiosennej 

3) Posiedzenia wydziału spraw aę 
dziowskich 114 tajne, lecz w:hwafy' 
musZI} być komunikowane Z&l"Zlłdo· 
wi PZB. lub OZB. 

ukanłe. · · 
P. burm.isttz SlenkleMcz zarea. TRAOICZNY WYPADEK 

eks-Jigową Garbarnllł i mistrzem o- ~) Skreślenie sędziego zwi4zk,owe 
bu rund drużyn4 Związku . Strzelec- go z listy s~ów, może n&sł.4pić 
kiego z Chełłnka. .Zwyciężyła Gar- ~ł~~ na wniosek komisji <łyscy 
barnia w stosunku 6:0 (3:0), ·plimmu;J lub orzeczenia lekarskiego 
Rewanżowe spotkanie pomiędzy po przeprowadzeniu odpowiednich 

wymienionymi clruZ':r.amt odb~Zie dochodzeń, przy czym wyniki docho się w czwartek w chehn~ dzeń jako ściśle tajne, winny być 
zakomunikowane tylko osobom za. 

gował na to w·ten 9tP0sób, te wez- DWOJGA DZIECI 
wał poUc)ł I kazał attattowat toW. Tniglmiy , wypadek wydarzył 
Odrzywol81dego1 oa9łępn:łe polłcJa sit w S~oblerneJ koło . Rzeszowa. 
doprowadziła tow. Odrzjwo~e- Dwoje' dzieci. pozostawionych bez 

PUDE~· 
ZPUSZ.KleM JOHN HENRY LEWIS interesowanym. 

ZGODZIŁ SIĘ WAI.OZY(! 

(~ 
IID ~ODEK 

do~oru; manipulowało prlmu'Se111. 
Nastąpił . wybuch spirytusu, przy 
czym dzieci doznały śmiertelnych 
poparzeń. IO-letnia dziewczynka 
zmarła, a 4-letnl chłopiec walczy 

W BERLINIE Poza tym WOZB. wyst!łpl s kilko 
Niemieckie biuro informacyjne do nia wnioskami w sprawię technic.r.­

nosl, ie dnia 11 września, odbędzie nego .przeprowadzeni& zawodów bok 
się w Berlinie mecz o mistrzostwo se1 l'kich. 
świata w wadze półciężkiej pomię­
dzy· ·obecnym mistrzem świata, mu­
rzym:m amerykafl.skim John Henry 
Lewis i mistrzem' Europy w tej wa­
dze · Niemcem Adolfem Heuserem. 

ANGIELSCY BOKSERZY 
POKONALI REPREZENTACJJ!l 
POLUU.N iv\·r v-~tlilJ.i:tOD;Nl(JH 

NIEl\llEO 

ze śmiercią. 

\ ~.RZECIW 
REM~J._90M 

OD ISKRY LOKOMOTYWY 
POżAR 

W Rudnikt.t nad Sanem powstal 
pożar od iskry lokomotywy. Spło­
nęło 11 stodół i nowy clom miesz­
kalny. Akcja ratun~rnw.1 była b. u­
trudniona, gdyż strat pożarna 
przybyła na miejsce bez sikawki, 

John Henry Lewis jest pierwszym 
bl'kserskim mistrzem świata, który 
zgodził się walczyć poza granicami 
Ameryki. 

@List lotem 
zastapujej soKs 

Reprezentacja bokserska .AngW 
rozeg1ała wczoraj wieczorem w Za­
głębiu Saary' w drodze powrotnej z 
Berlina do Londynu, mecz boltseiski 
z reprezentacją południowo - za.chod 
nich Niemiec. Ogółem rozegrano 12 
walk. Anglicy odnieśli zwyci~two 
w stosunku 13:11 punktów. 

..L 

C A · z· 1.·:··Nf,>J 
M ETAMORPHOSA 

~ WNIOSKI WOZB. 

t I NA WALNE Q:IS.KANIE PZB. e e gr a m Jak wiadomo, w niedzielę, dnia 10 „„„ ... „ ... „ ... „„„„„„„„„„„„„ ... „„ ...... „„„„~ ............ IB!l!llmlmlll„l!llllm„„. 

P. G. WO DEHOUSE 

W STARYM DWORZ·E 
20) . Z angielskiego j>rzełotył.a 

a. KOPELOWNA 

- Wła.śn.i.e. Powi-e.chzi.ałem, te przyszła piękna 
dziewczyna, - najiplękn.iejsza., jaką wi.działem k;e. 
dykolwiek, o boskich oczach, - mająca w sobie 
coś.„ jakby to określić?.„ wyglądająca, jak wskrze­
IZOilY nagle do tycia. obraz Foumiera z „La Vie Pa· 
ń.słe.nne"; - te ta dziewczyna. prosi go o przysługę, 
a on jej chyba nie odmówi-nie pozwoli, aby boskie 
oczy rozpłynęły a.ię w Łza.eh, nie zmusi do powie· 
dizenia swemu siwowłosemu ojcu... 

- Jest tylko azpakowa.ty. 
„.Swemu sz:ipakowatemu ojcu, te Die ma tadnegJ 

ratunku i te trzeba wytrzasnąć z pod ziemi diz.ie· 
więćdziesiąt sześć funtów, trzy sz.Y'lingi i pię'ćdzie­
ah,t pensów? Czyiby chciał, powodowa.oy zwykłą 
brtidnĄ chciweścią, rzucić mrok na szczęśliwy ongiś 
dom - i stać się powodem, by zasłutony myśliwiec 
p<><:zuł żal, że miał kied'Ykolwiek w tyciu do czynie· 
Ilia a wojowniczym nosoro:i.c:em 1 No · ale, mówiąc 
krótko, chciał tego. Byił pod tym względem zupełnie 
2ldecydowany. Zac~łem go błagać, . aby namyślił 
si• jeszcze. Powiedziałem, te to nie mówi prawdu­
wy Mortimer Bushy. Prosiłem, aby uczyn:il gest.„ 
Powiem pansi. coś o pani oczacłi - ciągnął dalej Jó­
tio - :większość ludzi uwaJJałaby, te s~ me.bieskie --

ot, tak.i głęboki. miękki, nieziemski błękit letniego 
wieczoru w południowej Kalifornii - i ćlo pewnegi 
stopnia mieliby rację. Są niebieskie.„ Ale w pew· 
nych momentach z.jawisa się w nich coś zielonego, 

- Wszystko jedino, jakie mam oczy. Przypu 
szczam, ie są możliwe. 

- Wspaniałe I 
- A w kudym raz.ie za pozno teraz próbować 

je z.mienić. Mówił pan właśnie, ze prosił go pan, 
aby zirobił gest. A na to on ... 7 

- Na to on odmówił krótko. Więc ja zrobiłem 
gest. Podniosłem rę·kę, która zaw1sła nad jego ple­
cami. jak motyl, który ma siąść na jakimś śHcmym 
kwiatku.„ 

- Dlaczego to miało pomóc? 
- Po.niewat poinformował ttlnie przed tym, te 

siedział na słońcu i skóra mu schodzi. No, po tym 
jut wszystko poszło, ;a.k z płatka - było gładki.e 
jak oliwa, której powinien był użyć, a nie użył. Po· 
wiedziałem, te jeieli nie będzie postępował zgoc!· 
nie ze swym sumieniem, uderzę go w plecy i bęc!ę 
bił raz po raz - i że, chociaż niewątpliwie zaczn'e 
w.rzeszczeć o pomoc - to za.nim ta pomoc nadej­
dzie, zd~ę mu dać ni mniej ni więcej, tylko pięć· 
dziesiąt razów; - oczywiście, ponieważ jest wy­
dawcą - trzynaście raz~w liczyć się będzie za dwa -
nucie. A czyt to nie jest' zbyt wysoka cena n 
przyjemno~ć ograbienia zemerytow.a.nego strzelca 
hippopota.m.ów ze skromnej sumy dzievńęćd:ziesięc;u 
sześciu funtów, tirzech szylingów i jedenastu pen· 
sów? Zrozumiał mój punkt widzenia i bardizo pręd­
ko chwycił za pióro wieczne i zaczał podpisywać 

sWJOje nmmisko. Pokwitowany rachunek znajduje 
się na stole przed panią. A raczej - dodał, Józio, 
pod.nosząc go i obcierając serwetką - leży w ma 
śle na talerzu. Proszę, oto o'll.. 

Jan.ka w.zięła go z przejęciem. 
- Jest pan naprawdę najwspanialszym człowie 

kiem na świecie. 
- Jestem niczego sobie - przyznał Józio. - No. 

aJie jeżeli pani taik to odcz.uwa„. 
- Nie, Moje uw~eilbienie nie obejmuje mo.żliW1'.> · 

ści małżeństwa. 
- Czemu nie? Pros.zę się posta.rać. 
- żałuję ba.rda:o, ale nie. 
- Będtzie pa~ uło.wiała jeszcze hardlziej. Gdy jut 

będzie za późno, .zda sobie pani sprawę z tego, co 
pani straciła - i zaczną panią gnębić tak zwane 
wyrzuty sumienia. No, ale rozważ.my wszystko do · 
kladin.ie. W czym 1eży trudność? 

- Przede wszystkim przyrzekłam jut swoi~ rę­
kę komu Lnnemu. 

- No, przyrzekła pani także, !e pójdzie pani 011 
drugie śniadanie z przyjaciółkami„„ 

- To prawda. 
Józio pogrąiył się w zadumie. 
- Jest pani zaręczona? 
-Tak, 

· - Zaręczona, co? 
- No tak, pacie Nui:tzlarzu, zaręczona. 
- Kim jeSit ten robak? 
- Nie ma go pa.n. • 

(D. c. n.) 

kretar iatu Gen&alnego, Głównej Dy 
rekcji Programowej, Dyrekcji 'Admi 
nistracyjnej, oraz WarazawU!eJ Dy. 
rekąji Programowęj. Wieża ta ątuo 
wana bi;dzie n.a osi ul Puławskiej o­
raz na osi jezdni ul Batorego. 

Bloku studiów, któl'egO poziomy 
układ z tarasowym rozwinięciem na 
schody po obu st.ronaeh Acian.7· all 
konc,ertowej, kontrnstuje s pos&pmem 
wieży - .majduje slt; na osi zieleńca. 
ulicy Batorego, przy czym archltek• 
tura schÓdów pomyślana jest Jako 
zakGńczenle zleleilca. · 

Od ulicy nowoprojektOwaneJ, rów 
nolegle do wieey wznosi alt blok 
t{'.chmczn:y .. 

Te ·trzy bloki: biur, .atudlów 1 lo­
kalów technicznych połączone q blo 
klem popnecznym. (Fotogr&ftt 4&• 
jemy na str. i). 

Radio warszawskie · 
·. · ' PIĄTEK, 8 lipca. 
W ARSzA WA I. . 6.15 PiMI. 6.20. 

Muzyka z płyt. 6.45 Gimnastyka. 
7. Dziennik. 7 .15 Ork. poznańska. 
12. Hejnał. 12.03 .A.ud. połud. lłS.16 
„Mai:zen1a a rz~czywistość" - opow. 
B. Miazgowskle,&'O dla dzieci atarsz. 
15.30 Rozmowa z chorymL ~.4~; 
Wiad. gospJd. 16. Orkiestra wojsk.' z 
Wilna. 16.'15 „Sląsk"-teilet.on wygł. 
G. Morclnek. 17. Muzyka." tan. 18. 
~ycie chwalebne . aamólotu - pog. 
18.10 Dwoje imrzypiec i tortep1an. 
18.45 Nowości liter&ckie. 19. Pie.łnl w 
wYk. Fr. PlatóWny. W.20 Pog'. akt. 
19.80 „Ameryka na wesoło" - kon­
cert. 20. Koncert rozryw. (Trantm. 
do Nięmiec). 20.45 Dziennik 1 pogad. 
21. Skrzynka rolnicza. 21.10 "Truba„ 
durzy przedmieścia". 21~ Wiadom. 
aportowe. 22. Ork. wilt!flska. 23. 
Ostatnl dziennik. , 

WARSZAWA il: 13. Saksofon (pły­
ty). 14. Parę informacyj. 14.06 Pro­
gram. 14.10 Koncert rozrywkoWf z 
płyt. 15. Wiadom. sportowe. :MS.~. 
Orkiestra Winowsklego i Wr6blew~ 
skiego. 17, Pog. akt. 17.10 Orkiestra 
z Amsterdamu (płyty). 18.10 Muzy. 
ka lekka i tan. z płyt. 22. Ogródki 
czy śmietniki - felieton. 22.15 Muz. 
lekka-i tan. z płyt. 22.l5l5 Kwartet 

SOBOTA, 9 lipai. 
WARSZAW A I: 6.15 P~ń. 6.20 .M11-

zy\a pa>ranna - płyty. US Gł~ 
ka. 7.00 Dzioonik poir. 7J5 Ork. P. P. 
11.57 Hejnał. 12.03 And. połod. (• ł.o­
dzC. 15.15 Tettllr Wyo.brainl SłoohO'Wi· 
sko dla dzieci ,,Pajsi,doroe - zawodnik 
olimpij!li". 15.45 Wia.d. g-Ol!pOl l. 16.00 
Wśród mefodii rumuńskich. 16.~ Na 
przednc>wku. 17.00 Mma. tan.. 18.00 N-. 
program. 18.10 Audycja K.ookllnowa 
Polskie.go Radia. 18.30 „Cnltocy 11ey" -
płyty. 18.45 ,,śltsk" - kwa.dram poe­
tycki. 19.00 Utwory Padaewskłego -
\'I wyk. A. Bracli.oekiego - fo..1epian 
(z Kat0>wic). 19.20 Pog. akt. 19.30 n ... 
mOt" w pieśniach Mo11im:rik.ł (z l>Otllna• 
nia). 20.0Q Aud. dla Polaków „ gninl· 
c11. 20.'15 D11iennik. 20.SS Pog. ab. 21.00 
:)LtLdtnia i qpielisk.a - PDC• ?1.10 ~re­
!a Ludowa. 21.45 Fra.gm. memin Polska 
- Niemcy w Królewcu. 22.10 Godzina 
niespodzianek (1 K.rakoiwa). 23.10 Ost. 
dzie'llilli.k. 

WARSZAWA Il: 13'.00 Mo W~. 
14.00 P1lrt1 inf-On1W11cji. 14.05 ~am. 
1 U O Koncert rom-ywkO'W')' - płyty. 
15.00 Wia.d. spOl'to:we. IS.OS Trio P. lt. 
17.00 Kremy i galarety. 17.15 Soliści: 
J1111 CłźytWti (teini!r) i H~ 'Fnonek 
(altówka). lą.os Mm:. lekka . i ta.n. - . 
płyty. 22.00 G. Verdi: .Tnlhadar" -
°'pera • płyt. 
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§PORT „Nale~y być wzgl~dnyin dla prasy I którii podaje materiały władzom" Radio łó azkie 
' MECZ Pll..KARSKI WĘGRY - . ... d I b • M „ PIĄTEK. DNIA 8 LIPCA B. R. 

POLSKA W l.O~ZI ,., 05Wla ci:y 0 ro •• ca : ac1ąga . , 6.20 Mwzyka _płyt). 6.45 Gimnasty-

@~~~~§.~ IB~a~tor „lr~~owni~a" 1Kaianv ·na mio1iąc ·arauto za n1zczorstwo f,~~?~y;~~E~o}ci~.lL~ai~ 
Na dzień 2 sierpnia {również pow- " '''''" 

szedni _ wtorek) zakontraktował Punktiualnie o godz. 11-ej w a nve dobrem mas, .jes t dla . dzia. I śtrajk nie nosi ~ żad.n'ycn moin~n- którr w; głasza przemow1enie na pły ty. 14.15 ~uzyka ohiad.ow~ .- ·płyty. 
:F.Ks spotkanei z , ,Jugoslavią.". dniu wczorajszym rozpoczął się ł a•cza robotniczego największą . o- tów politycznych i · dlatego · też za poziomie wiecowym. Stwierdza 

15
:
15 ~arzeme. a rzecz~isto.sc ~ opo-

- O . . " . . . wmdame Bromsława l\1iazgowskiego dla 
ROBOTNICZE MISTRZOSTWA w Sądzie kręgowym dalszy ciąg belgą 1 obrazą. rzuty _ „Orędownika . sk1er?wa,ne na początkiu - nie wiadomo po. dzied starszych. 15.45 WiadomÓ6ci g08• 

LEKI{OATLETYCZNE ŁODZI rozprawy przeciwko redaktorowi Zarzut działania w myśl dyrek przeciwko związkowi ~ i tów. Len • . co - że jest z krwi i kości Pola. poda rcze. 16.00 Ko<neert Orkiestry woj-
Mistrzostwa lekkoatletyczne L. R. „Orędownika" Wł. Maciągowi z O- tyw Kominternu nie . jest już o~el- kowi · są wyssane z palca i pozba. kiem. · Następnie oświ adcza, że I sk?'wej pot d~. por. F .. K~. ekiego (z 

s. K. o., których termin został od- skarżenia Związku Pracowników gą. Jest to posądzenie o prze. w!Oile wsze1kich ~odstaw. . S'ąd P.olska ?ie powin~a się b~wić w ~::~~· _: ;~ą!?}'~ f~l~=~n~~t~~ 
raczony z powodu trudności natury Tramwa•jowych. stępstwo, za które · grozi kara kil- wm1en -redaktorowi odpowiedz. toler.anqę, bo to Ją o .słabi a. Do- „1aw Moninek (z Katowic). 17.00 Akcja 
technicznej, odbędą się definitywnie Pierwszy s.k~ada zez.nania świa ku lat więzienia. „Oręt:tow.nika-" wymierzyć przy. wód: . Francja i Hiszpania. że ży k?lo111ni .let?ich w woje.wódlltwi,e łódiz. 
w clniu 

7 
sierpnia. dek obrony, starosta H. Mosto.w- Metody panów z ,;Orędownika;' kłacLną karę, aby skończyć wi'e. dzi biorą udział w rob-Ocie de- kim -: felieton .wygłosi Wacbw Kar-

k
. N t . d . . . d k charakteryzuj· ą powołani przez . t dam· b k t k . . . t d . czew~k1. 17.IO Kil·ncert wymiem1y do 

W związku z powyższym przedłu- s 1. a py ania sę z1ego, sw1a e szc1e ~ me .o l d t·k . . e~ arnego Sb m cyj~e), ~ich w Yh":i z1wnego, Kat1>wic i Krakowa. K001cert solistów. 
za. się termin nadsyłania zgłoszeti oświadcza, iż o prądach komuni- nich świadkowie_, Ratajczyk i P'a. sza1rgama czci u z 1e1 ·1 ·· rzuca. o to tezy w 1c psyc 1ce, ale dzi. 17.50 Jak w ha~ce - {łogadan.ka. 17.5S 

do dnia 
4 

sierpnia. stycznych nurtujących w Zw. Prac. wlikowski, którzy w 31-ym roku niem denuncjacyj. wi się p. mecenas, że Polacy idą Odczy,L: nie programu„ 18.00 żrcie chwa-

OBRONA 
"KS-n A:TAK UNION Tramwajowych ni<: 1lllU nie było należeli do grupy radykalnych - na lep radykalnych haseł. ~e~ne ' .a·molotu - pogadanka - wygł. 
s.. ... ł · kt · · k'l' O TOLERANCJI, HISZPANII , . . . . 1nz. Witold Rychter. Ia.10 Mm: ka na 

TOURINGU REPREZENTOWAC I wiadomym. Gdyby władze miały roz amowcow, z • orej I KU wy. P . . Kowa;ew~~I ost_ro ""Y_stępujc dwoje skrzypiec i fortepian (z To-rnnia), 
RĘDZIE ŁODt. PRZECIW POMO·' informacje o nastrojach komu ni- jechało do Rosji , a obecnie ci PIĘKNE~o~6'~:j~'ASY „NA- przeciwko . akcJ1 strajkowej tram- wykonawcy: Jerzy Stefan i Fra.ncisuk 

RZU stycznyoh, Związek zostałby nie- dwaj są filarami endeckiego zwią , . wajarzy, poniew_aż - zdaniem Ę:aźmierczak - skrzypce, Irena Kurpisz· 

hybn·e zam·kn1·ęty zeczlm. · Z lwiei głos zabiera_ obrońca. adwokata - unieruobomienie 'Ko- ~tefan1>~a - . 1?rtepinn. 1B.<ł5 .Nowości 
Kapitan związkowy LOZPN usta- c 1 "" · . .. . . htera.ckie oonow1 Jan Lorento<W1e1:. 19.00 

Jił ostateczny skład reprezentacji Sędzia: Czy władze miały in. Z zeznań świadków„ wynika, że oskarżonego, adw. K9wałewski, 111un1~.aCjl' tramwajowej dotyka Pi~ni w wyikona.niiu F·ra\llcisziki Platów-
piłkarskiej Lodzi na mecz z Pomo- formacje, że strajk ' tramwajarzy , wyłączn.ie _ ubogą . ludność. ny przy fortepia111ie Bolesłaiw '.7al1eik-

rzt>m majacy się odbyć 17 b. m. w wywoł,any został na polecenie Ko. , .Da'1ej p. K. ujaw.nia chytre me. Wafo.wski. 19.20 Pogadanka ak!tualna . 
.., , . • · . 19.3-0 ,.Ameryka na weroło" . - koncen 

Lodzi. mintemu? . . . tody komun1stow,. którzy tak .się w w)1k. Małej Orkiestry P1>~eg-0 Ra-

Ró.tni się on od podanego przez świadek: Nie. Strajk wybuchł Oeleg:1c1· :a Kl zw· w· ło' kn1·ar· z·y konspirują, że nikt. nie może ich dia pod dyx. Zdzisława Górzyńskieg,o 
nas wczoraj zestawienia o tyle, it na tle ekonomicznym i miał cha- u u . • - ' • . . . . zdemaskować, prócz, oczyw1sc1e, o-raz ,,Migawki amerykańskie" w opr. 
nie Kudelski a Karasiak grać będzie rakter ściśle lokalny. prasy narodowej". I tu adw. Ko Henryika Kathapulty. 19

·
55 Priaerwa. " . • . 20.000 Koocert rozrywkowy (Tra-nsmi-

na obronie, a w ataku miast Seidla 
wystąpi Goszczko. 
' -Ostatecznie skład przedstawia się 

'następująco: 

Andrzejewski - Karasiak, Gałec­
ki, Nowiszewski, Pile, Pegza - Kró 
Jasik, Kudelski, Lewandowski, 
Goszczlco, Swiętosławskl. Rezerwa: 
Lass, Kudelski, Jóźwik i Lubiflski. 

50 KLM. WYSCIG SZOSOWY 
KOLARzy 

W niedzielę 10 b. m. o godz. IJ-ej 
rano odbędzie się na autostradzie u 
wylotu ul. Brzezińskiej start do bie 
gu kolarskiego na dystansie 50 klm. 
dla posiadaczy kart wyścigowych. 

Zapisy do biegu przyjmowane bę­
dą w dniu wyścigu, w lokalu T .Z.S. 
ul. Brzeziflska. 128, gdzie mieścić się 
będzie również rzutnia. dla zawodni­
ków. 

Oskairzony Maciąg: Czy strajk u Gł •. Insp. Pracy, 1·nz· .-. Klotta wałey.rsk1 wypowiada następujące sja z Niemiec). 20.4..5 Dzielllllilk. .wieczor-
traimwajarzy mia~ jakąś łączność cenne sło.wa: ny. 20.55 P1>gadanka a•ktualna. 21.00 . Le· 
z akcją Związku Nauczycielstwa N ' b · 1 · tnie kłopoty - p1>gada:nka ·- wyj;} 

W ś dę d i 6 1 f!feży yc w~g ędnym. dla pra- Marfa111 Kczowsld. 21.10 „Tt-obada; 
Polskiego? ro n a ipca r. b. dele- wyjaśnił, że stanowisko Minister- sy, _która podaje materiały wla. przedmieścia" _ lekka audy-cja .:nnzycz-
, świadek: Nie, nie miał żadnej gacja Klasowego Zw. Włókniarzy stwa w ·sprawie obliczeń urlopów dzom. na (z cykJu ,,Piosenki datW1J1yoh cza· 

lącz.ności. w oSóbach generalnego sekreta. oparte jest' na prawnej intei'pre. 1 p 0 · replice tow. acliw. Hartma. sów" w .opr. ~i~niewa Li.pczyfukiego). 
rza Zarządu Głównego tow. Wat- tac]i orzeczenia Komisji Rozjem- d · · 'd 21.50 W1adomosci sportowe. 22.0il Wia-

NIECNE METODY na sąd u aje się na nara ę, po. do-mo-ści sportowe fokaloe. 22.05 Mu~ 
„ORĘDOWNIKA" czaka Adama i kierownika · od- czej, jednakże Ministerstwo .goto- czym w.yda:je wyrok skazujący ka Ieil!Jka i taneczna _ płyty. 23.00 Oeta-

Tow. adw. Hartman przedsta. działu I Fabrycznego interwenio- we jest tę sprawę rozważyć, po W~dysława Maciąga na miesiąc tnie wiadomości d'Ziennika wieozomego. 
wia sądowi wczorajszy niumer wała w· Mili.Ster. Opieki Społecz. 1oq.zymaniu pisemiJych ,motywów a·resztu- i 200 zł. grzywny. Komnlllikat meteor-fo.giezmy. 

„Orędownika", w którym sprawo- nej. Delegacja przyjęta została stanowiska Zwi4zku. · '' . w . motywach · sąd zaznacza, iż 
zdanie z pierwszego dnia rozpra- przez dyr. departamentu inż. Klo- Odnośnie sprawy drugiej p. bezpodst..awne zarzuty zamieszczo Nocne d1iur1 aptek. 
wy, mimo, że świadkowie obalili tta, łdóremu przedstawiła szereg dyr. inż. Klott kategorycznie ne w „Orędownik.u" mogły spo. 
wszystkie zarzuty, zatytułowano aktualnych postulatów włóknia· stwierdził, że wyżej „ WYmięnio,oe woi:iować utrace.nie zaufania ro. 
znowu: „Ktasowcy w roli agenta rzy, a mianowicie: 'firm.Y o,bowiązuje· nadal o~- botników do tow. Lenka. Obrona 
Kominte~nu". Dowodzi to wielkie- · J) Sprawę wyłączenia · dłuż- nie }<omisji Rozjemczej, mimo nie przt!1;>rowadziła dowodu praw 
go napięcia złej wo.Ii oskarżonego. szych przerw w pracy z obliczeń · wniesionej skargi ~ NajwytsZe.. dy odnośnie do zarzutów 'o wptly. 

Tow. adw. Hartman wygłasza należności urlopowych (przerwy, go Tryb!<lnatu Administracyjnego. wach komunistycznych w Zw. 

przemówienie, w którym stwierdza, któr~ ~ostały usłmteczriiorte po u- Wprawdzie Ministerstwo:· doce- Prac. Tramwajowych. Sąd wziąw 
że zarzut „szachrajstwa" i kiero- prz...: ... mm 2 tygodniowym wyrów- . trud ś :...„ • . szy to , pod uwagę, wydał wyrok 
wania ·się prywatnym interesem ":"' - · ma no ci w jakft;łl ·- znajdUje skatujący. 

naruu). się firma Bńksa, nie zmienia to 
2) Sprawę firmy Dietler w So- jednak w niczym stanu faktyczne- · · 

Nocy dzisiejszej dyżurują apteki: 
H. Duszkiewiczowa, Zgierska 87, J, 
Hartman, Brzezińska 24, W. Rowid-
ska, Plac Wolności 2, A. Perelman 
i S-ka, Cegielniana 32, W. Danle­
Jecki, Piotrkowska 127, F. Wójcic­
ki, Napiórkowskiego 27, K. Kempfi, 
Karolewska 48. 

::::·:.~y:i;: :~ wh!: g·~.:;;: do .,,..wy _
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Dwaj robotnicy zasypani żywcem 
nia orzeczenia Komisji Rozjem. Mi t · d · ' . 

• tyw j t , . . n. s wier za, ze warunki orze- Przed domem Nr. 63, przy ulicy waczyńskiego zam. przy ulicy Le-
Z codziennych walk robotników 
KOMISJA SZACUNKOWA DLA 

DOZORCÓW DOMOWYCH 
W Inapektoracie Pncy ocłhyło 

eię posiedzenie komisji S1Zacunko· 
wej dla dozorców domowych. 

Posiedzenie zwołane zostało na 
WTD.iosek Kl. Zw. dozoirców domo· 
wych, a to z raeji licmlych zatar· 
gów, jakie pow8tawały między 
właścicielami nierucliomośei i do· 
Z<>l"cami na tle zaliczania domów 
do odpowiedniej kategorii . i w 
ślad za tym ustalenia płac d'ozor· 
ców w danej gru.pie. . 

Komisja szacunkowa w kilku· 
dziesięciu wypadkach załatwiła 
sporne sprawy, kwalifikując zgło· 
szone domy do odpowiednich 
grup, w zależności czego uzgod· 
nione zostały również płace do-zor 
ców w -tych grupach. 

W f-mie ]oskowicz przy uł. Le­
gfonów 13, mecha.niczna fabryka 
pończoch, zatarg został zlikwido· 
wany. F".Dla zobowiązała się płacić 
za postoje w myśl obowiązujące· 
go orzeczenia. 

W f·mie Pusmak mech; fa bryce 
pończoch pirzy uł. Legionów 13, 

. . . cze1, mo u ąc o wniesieniem czenia Komisji Rozjemczej ooo- · 
wybuchł wczoraJ straJk oku.pacn· sprzeciwu na orzeczenie Najwyi- 1 Żeromskiego, przeprowadzone są leweła 14. 
ny na tle zatargu o płace. \ szego Teybunału Adtninistraeyj- wiąz~ją nadal ca~ przemy.i · włó· ~becni_e roboty kanalizacyjne kie- Zaalarmowano natychmiast 

łdennt~y. mi~o. ze poszczególne rowane ptzez przedsiębiorcę L. straż ogniową i pogotowie Czer-
NA FRQNCIE STRAJKOWYM 11ego. firmy oi:zeczenie to wypowiedzia· P ł k' W - · ł ·1· wonego Krzyz·a. Po rozkop..,.;1·u' . . - . . . · _ .. , . . aw ows 1ego. pewnej c 1w1 1 ""' 

KW fi.r~r.e 5Bracia Brand P~Y uł. 3) Delegacja domagała się od- ly. -· , • ,: .,. . obsuhęła ·, się zieinia grzebiąc pod ziemi wydobyto obu robotników, 
op~rm a 3 wyhu~ ~traJk oku powiednieg_o sprecyzowania sta.. Ministerstwo uwzględniło jedy~ sobą dwóch robotników: Antonie- których przewieziono karetką do 

pacy}lly na tle .obmze?1a stawe~ nowiska Min. Op. Społ., odnOŚnie nie prośbę M. Fogla w ·ozorkowie go Piotrowskiego i Stanisława Oto 1 domu w stanie osłabionym. 
płae. ~a odhyteł. w dmu wczoray prawnie obowiązującego nadal o- 0 skreślenie art. 4 orzeczenia. Jak , 1 Dochod·zenie prowadzi policja. 
szy~ ?nt;erencł1 uzyskan'? P?ro· rzeczenia Komisji Rozjemczej w się dowiadujemy w nalbliższych · 
zum1eme i stra!k wstał ~~~o- związku z wypowiedzeniem tegoż dniach Kl. zw. Włókniarzr prze.. 
wany. Robotmcy ~l'Zystąpil'l .d~ przez paszczególne firmy. · · s"le do Ministerstwa pismo, -"""'· 
pracy po uzyskaniu podiwy.7Jk.i . .....,.., Groźny ·bandvta Włodarczyk _ 
płac. W odpowiedzi na wywody de- wujące stanowisko . Związku od- . 

legacji Główny Insp. Pr. inż. · Klot1 nośnie .dłuższych przerw w pracy.· 
' I 

został ujęty 
W Ja.bryce wyrobów drzewnych 

M alini.ak i M ara.nc (Gdańska 77) 
jeszcze onegdaj wybuchł strajlk 
okupacyjny na rle płac. Kon.feren· 
cja odbyta u Inspektora Pracy nie · 
doprowadziła do porozumienia, 
mimo, że zarówno finna jak i ro· 
botnicy posdi na ustępstwa, tak 
rómriea została zniżona do 1-2 
gr. na g~dziinę pła-cy. Strajk nadal 
trwa. ,, 

W fabryce /. Przemysł Trykota· 
żowy ·przy ul. Al. Kościusziki 10 
powstał strajk okupaeyjny na tle 
obniiania płac. Likwidacją straj­
ku zajął się Inspektor Pracy. 

Narada delegatów-wlókniarzr 
W środę ·dnia 3 liipca r. b. o I będzie podwojenie i .potrojenie 

g-0dz. 7 w. odlbyło się zebranie de· szeregów Zwi~ów Klasowych. 

Kiflka dni temu donieśliśmy o 
zuchwałej ucieczce groźnego ban­
dyty, Józefa Włodarczyka, skaza­
nego na śmierć, który wyskoczył 
z pędzącego pociągu i zdołał 

zbiec. 

legatów fahrycmiych Zwią'Zltu Następnie referent porwizył 
Włóknia·rzy oddział I Fabryczny. sprawę stosunku ' niektórych "ka· w· ś ;, . I d 
Zebranie odbyło się w sali Domu p'italistów do orzeozenia Komisji _ . ła [l[le omu 
Zw. Zaw. przy ul. Wysokiej 45 Rozjemczej oraz p.rześlad~wań · · • 

przy o~r~mnrn z.amteresowaniu i członkó~ i. <lelegató~ Klaeo~eg~ spadł· z rusztowania 
przepełmoneJ sali. Zw. Włokmarzy. Mowca <_>mow1ł 1 · · . 

..L' również kwestię ucmiów, którą to · Na ul. Trębackiej 82 (Chojny) 
Zebranie, . któren;m przewoU1D1- , · 

ozvł , tow. Kukulski., miało dwa &ptawę na porządek źyeia' prze· spadł z rusztowania z wysokości 

Policja zarządziła pościg i po­
szukiwania w okolicy. W wyniku 
tych poszukiwań policji udało się 

ująć w dniu wczorajszym nad r.a. 
nem niebezpiecznego bandytę na . 
tereni gminy Sójki, pod Kutnem. 
Włodarczyk, jak się okazuje nie 
znając dokładnie okolicy, jak rów 
nież nie mając pomocy zdołał za­
ledwie częściowo uwolnić się z 
kajdanków, błądził w okolicy, nie 
mogąc uzyskać znikąd pomocy, 
gdyż obawiał się zetknięcia z łudź 
mi. 

Kto pobił pachołka fabrycznego? 
p~t}r , porządlro dziennego, a 'mysłowej Łodzi włókienniczef wy- kiłkunastu • metrów właściciel tejże 
mianowicie: 1) Komunikaty, 2) sU1Wają fabrykanci. posesji 5p-letni Oskar Neułtauser, 
Sytuaeja w ' przemyśle włókienni- ,Jest t~ „ni(!zgodne z _oPl,ecze.niem który wskutek upadku doznał zła. 
czym .i ~rawy organizacyjne Komisji, gdyż orzeczenie nie mia· mania kości przedramienia lewej 
Zwiądm. uczniów, a jedynie · -robotników ręki, , oraz pęknięcia kości miP.dni­

młodocianych do lat 18-tu. Jeżeli. CQwt.; . . 

Policja ujęła go bez większ_ego 
trudu. Włodarczyka przewieziono 
napowrót do więzienia, gdzie ocze 
kiwać będzie na dalszy rozw1.i 
swej sprawy. 

Oskarżeni haeblerowcy uniewinnieni W komunikatach porµs·zona by· 
ła sprawa Walnego . Z,ebra.nia 

chodzi · o wairulu.k.i hygieniczne, · · Rannego qpatrzył wezwany te. 
brrak _wody . gotowanej · ew. mięty, ·karz P0gotowia P. C. K. i w Ma­
hrak wentylacji, Zanząd ()ddziału nie bard7<0 ~iężkim odwiózł do 
z~róci się do Inspekcji Pr~cy o szpitala _św . Józefa. 

W zakładach barona Haebłera 
prZY._ ut. Dąbrowskiej 23,' trwał kil 
kanaście tygodni straj.i< okupacyj. 
riy, który osta tecznie zakończył 
się 7 marca b. r. 

W dniu 9 marca b. r . po zlikwi­
dowaniu strajku dyrekcja wpu­
szczała na teren fabryki jedynie ro 
botnlków, co do których nie mia­
ła poważniejszych zastrzeżeń, a 
szczególnie niewygodni nię byli 
wpuszczani, przy czym rolę „ro­
dzielcy" pełnił niejaki K. Rowiń­
ski, który urzędował w portierni: 

Robotnicy w tłoku poturbowali 

dotkliwie Rowińskiego . Powiado- Wł~kniarzy w dniu 17 lipca r. b., 
miona policja · zarządz:iła dochodze na którym wybrany zoS1ta111ie !łowy 
nie w wyniku, którego pociągnię- zarząd Oddziału I Fabrycznego, 
ci zostali do odpowiedzialności oraz delegad ·na Ogólnokrajowy 
karnej jako sprawy pobicia • Adela Kongres Włókniarzy, który ocłhę­
Jaranow~ka, Maria Dzikowska, dzie się w Łodzi dnia 14 i 15 sier-
jadwiga Włodarska, Zygmunt pnia r. h. 
Olczyk, Bolesław Kanerski. Punkt drugi porządlku ~ienne· 

Wczoraj wszyscy stanęli przed .go," a mianowicie sytuacja w prze· 
Sądem Grodzkim w Łodzi. Pon ie myśle i sprawy organizacyjne, :re· 
waż nie stwierdzono, by oni to ferował tow. G<ilińsk.i StaniJSław, 
właśnie brali udział w napaści na który oml$wił sprawę ataku Związ 
Rowiński·ego. Sąd Grodzki wydał ku ozonowego ,na · Związki Klaso· 
wyrok uniewinniający podsąd- we i wskazał; że jedyną oą:po~ie· 

przep1·owadzenie kontroli. · i •:::: 

Z~branie delegatów w rzeezo· . Dru~i podoqny. w~~.dek zd~­
wej dyskusji · omówiło- te'· w·śzyst· ' rzył • się na ~I. Zg1ersk1ej 59, gdzie 
kie sprawy i s.tanęło zwarcie przy z rusztowania spadł syn lokatora 
uchwałach Zarządu, wzywająć ca· 8-letni ~enryk Szym.czak: 
łą klasę r<>botniiczą do sikupiania ChłQptec v:raz z 111ym1 wszedł 
si~ pod czerwonymi .sztandarami . np .rusztowanie przy czym spadł z 
·zw. · Kla.sowego. · · dość znacznej wysokości, jednak 

. DOKTOR 

trafiając na drabinę zmniejszył si­
!ę upadku, doznając obdarcia na­
skórka twarzy i złamania rf;kl . 

Rannego Qpatrzyło przybyłe na 
miejsce wypadku Pogotowie Ra-
tunkowe. ' nych. d•ią na :en p>0wokacy~y_:~ ·KL I N G ER 

ll
DuźwieRkOWAJI NKinol-TAeat,r ·1 .,Dziki Zachód„. Kraj, gdzie . prawem jęst bezprawie, gdzie pięść i rewol: SP.ECJ. CHO& WENER,Ytl~CB. - !~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! wer decydują. o' słuszności · . · . .,,,, 

A PRZEWODZI IM POSTRACH ARIZONY W ALL AC E BEE R y SE.n.SUALNYCB I SKORNYOB 
(włosów) 

w filmie p. t. ,,GROZNY B LL11 
przeprowadzU się na ~vtaicie 

ui • . Płz.e)~}td '.17-
Cegielniana 2. · Tel. 1~7-34 
l'ocz. codziennie o godz. 4-ej, w so­
boty, niedziele i święta o godz. 12~ej. 

oonzINY PRZYJĘ(}: D. ~ I s ;ę socjalimana 
oc1 ~u l od 6-8. ·Tel. '1~i-2s 

. l'O RAZ -PIERWSZJ; W ł..ODZJ 

„ W poszukiwaniu· ' miłości~„ 
w rol .. ~·łą·,y_ GE~TRpDA. ~JI,CH.;,'1.Ę, l, I ~.'fLl T~OT. 

'. 
' \ }I ,•J \\i 

Odbito• druk. „dobó.,u.ka", Warecka ] . 

Kino TON 
l.6d~, Kopernika 16 

Dziś _pr·emiera 
DBAl\IAT 

KOBIETY ZAKOCHANEJ 
W WROGU OrJCZYZNY 

MERLE OBERON 
BR,AN AHERNE 

Zabronion:e 
Szcz,ście ; 

.„Zdradziłam człowieka, . ; 
którego kocham ... 

podpisałam na niego 
wyrok śmierci„. 

- -· 1 




